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Kraków, 10 listopada.
Na terenie naszego Sejm u zaszedł w ostatnich 

dniach znamienny wypadek, k tó ry  powinien sil­
nie zainteresow ać opin,je publiczną, gdyż donio­
słością sw oją wychodzi itoza wewnętrzna ży­
cie stosunków klubowych i w kracza w dziedzi­
nę ogólno-państwowych interesów.

Juk  wiadomo, w Sejmie zasiadało dotąd tyl­
ko dwóch posłów komunistycznych należących 
do t. zw J|,Z w iązku  P ro lc ta rja tu  Miast i W si“ 
t j. Stefan Królikowski i Stanisław Łańcucki, 
k tó rzy  jednak  nie śmieli oficjalnie w ystępow ać 
jako przedstawiciele partii komunistycznej.

DzM uj się to zmieniło; dzisiaj panowie ko 
mumSci przyszli widocznie cło przekonania, że 
niema potrzeby ukrywać się dłużej ze swą iir- 
nią partyjną. W Sejmie ukonstytuował się po­
selski klub komunistyczny, k tó ry  już b.jz żad­
nych obsłonek przy jął nazwę: „Komunistyczna 
frakcją poselska". Nowa frakcja  powstała ze zła 
nia się „Związku Proletarjatu Miast i W si“ z 
grupą ukraińskiclt socjalnych demokratów, 
■wchodzących dotąd  w skład sejmowego- klubu 
ukraińskiego'.

Przew odniczącym  nowego klubu został Łań­
cucki, zastępcą Ukrainiec Skrzypa a sek re ta ­
rzem Paszczuk.

T ak  się przedstaw ia dotychczasow y stan  fa­
ktyczny .

Ja k i jest program  społeczny i wewnętrzno- 
polit.yczny te j  frakcji, o tem  nie trzeba się roz­
wodzić, gdyż sam a nazw a kftibn i jego sk ład  
m ówią o tem aż nadto  w yraźnie, ale trzeba Się 
poważnie zastanowić nad stanow iskiem , jakie 
komuniści zajmą wobec wielkich zag itlnień na­
szej polityki zagranicznej, jak niemniej nad 
przyczynami, k tó re  doprow adziły do utw orze­
n ia  się nowego klubu.

* *
Bardzo charak terystyczne  św iatło rzuca na 

ten w ypadek wystąpienie posła W asyńczuka z 
klubu ukraińskiego, a z w la sz c n  jego w yjaśnia­
nie co do przyczyn tego kroku.

Fosoł Wasyiic-.zuk stw ierdza, że klub ukraiń ­
ski, sk 'ad a jący  się z tak  różnorodnych żywio­
łów  jak  najcjonalisci, Związek chłopski, federa- 
liści, socjalni dem okraci i inni nie może mieć 
wspólnego programu politycznego. Poseł W ą­
sy ńczuk stoi na gruncie federalnej autonomji z 
Polską i w ysuw a wr tym  k ierunku daleko, naw et 
za daleko idące postu laty .

Mimo tego pozostał w klubie w mniejszości 
i m usiał w ystąpić, pragnąc zacliowrać dla siebie 
swobodę działaniu.

Zachodzi teraz pytan ie , dlaczego poseł Wa- 
syńezuk pozostał odosobniony ze swemi poglą­
dami.

W yjaśnienie, jak ie  daje ten poseł w tej spra­
wie, odsłania również właściwą przyczynę po­
wstania frakcji komunistycznej.

Poseł W asyńczuk dowodzi bowiem z całą 
szczerością, że dla Ukraińców, wchodzących w 
skład Rzeczypospolitej Polskiej, istnieją tylko  
dwa kierunki:

Pierwszy, to, oparcie sie o traktat ryski i dą­
żenie do autunomji terytorjainej w granicach 
Polski.
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k a m u i s t s iy c z n j j  w  S e j s t i s  ps?
Drugi, to odrzucenie jakiegokolwiek rorc-zu- 

mier-ia i współżycia z Polską i ciążenie ku ne- 
sji sowieckie*
’ W iększość klubu, jak  w idać z powyższego o- 

św iadczenia pas. AYasyikzuka, orjentuje się w 
tym  drugim kierunku.

Po ośw iadczeniu posła W asyńczuka, ukryte 
dotąd pozornie siły  komunistyczne i odśrodko­
we, ujaw niły £?ę w yraźnie; czterej poslowuo z 
part ji ukraińskich socjalnych dem okratów . 
SUrżywpa, Paszczuk. Wojtiuk i Pry stu pa zrzu­
cili m askę i połączyw szy się z kom unistam i pol­
skimi, utw orzyli kom unistyczną frakcję posel- 
sk ą.

F a k t ten pociągnie za sobą prawdopodobnie 
dalsze następstw a. Kie ulega bowiem w ątpliw o­
ści, że podobne tendencje istnieją również w 
b'ałonis!dm klubie .poselskim, a i stanowisko 
niektórych posłów kresowych z Wyzwoleń ta 
daje także wiele do myślenia.

Co do w łaściw ego oblicza ukraińskiej socjal­
nej dem okracji nie mieliśm y złudzeń, prasa pol­
ska, a p.właszcza „11. K urjer Codzienny1' nie­
jednokro tn ie w ykazyw ał, co właściwie kry je  się 
pod m aską ukraińskiego socjalizm u, ale obec­
nie stoim y wobec fak tu  nagiego i dokonanego, 
z który m m usimy się poważnie liczyć.

Pow stanie nowej frakcji kom unistycznej, 
łącznie z próbam i w yw ołania zam ętu na zie­
miach wśehodnich, 'w sk azu je  w yraźnie na za­
miar oderwania tych ziem od Polski.

Niebezpieczeństwo to, jakkolw iek jeszcze 
dalekie, n iem nieyjednak  istnieje, jest czemś re- 
alnem i silą rzeczy- musi w ejść w orbitę poważ­
nych rozważań pclitycznych.

Nie można le ż  czekać, aż przybierze ono 
większe rozmiary i już zawczasu trzeba szukać 
środków, k tćrety  mu zapobiegły i sparaliżowa­
ły je w zsczatku. N ależy poważnie uświadom ić 
sobie, że pow stanie nowej fraki ji kom unistyez 
nej w Polsce, nie jest czemś odosobnionem i 
wyjątkowe m; to tylko jeden z pi rej a wc w ,-k tó ­
re tak  często ukazują się na  powierzchni życia 
w całej niem al Europie, przejawów' św iadczą­
cych o podziemnej, ukrytej a celowej akcji, 
której źródło znajduje się w Moskwie.

R ęka Trz&eiej M iędzynarodówki sięga dale­
ko, jak  to w ykazała  osta tn ia  spraw a listu Zi- 
nowjewa. Jesteśm y  bezpośrednimi sąsiadami 
Rosji; mówi to samo za siebie i ntusi nas po­
budzić do tem większej ostrożności.

Poseł fowisęki u prszydesit?

oryginalne angielskie i krajowe poleca firma

k  i
Krakiw, p \  2, ielc!. 225?.
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rżenie atmosfery zaufania .w zajem nego“ m ie­
dzy  obu państw am i jako  gw arancji dobrych 
stosunków  sąsiedzkicli.

P rezydent W ojciechowski, przyjąw szy listy  
uw ierzyteln iające od nowego posła sowieckiego, 
zapew nił naw zajem , że „naród polski ożywio­
ny je s t również uczuciem „szczerej sym patji 
dła narodów związków sowieckich, z którem i 
pragnie żyć w dobrych stosunkach sąsiedz­
kich". Do stw orzenia obopólnego zaufania dą­
żyć powinny społeczeństw a i rządv obydwu 
państw . „Zaufanie to, oparte przodowszyst- 
kjsrn im poszanowaniu i śeislem przestrzeganiu 
wzajemnie zaciągniętych zobowiązań, oraz roz­
woju 'wzajemnych stosunków  gospodarczych, 
powinno stw orzyć podstaw ę dobrego sąsiedz­
kiego w spółżycia Polski i Związku R ep u b lik ,

szych fundam entów  pokojowego rozwoju E uro­
p y .-

Ambasada polska w titaskwie
v  edlug informae.yj „K urjera  'W ieczornego” , 

p rojektow ane jest podniesienie poselstwa pol­
skiego w Moskwie do rangi ambasady, a tem 
samem poselstwo sowieckie w Warszawie uzy­
ska również rangę ambasady. W zw iązku z tym  
projektem  nabiera aktualności spraw a obsadze­
n ia  placówki w Moskwie, k tó rą  już p ią ty  mie­
siąc k ieiu je  radca W yszyński. Obecnie z chwilą 
przyjazdu do Polski posła W ojkow a obsadzenie 
placów ki m oskiew skiej s ta je  się koniecznością. 
B rane są w rachubę k an d y d a tu ry  Janusza Ra­
dziwiłła i p. Sokala.

Kohiuniśsś chcą opanować korytarz gdański
Szireg rewizyj w

(Telegram własny
Bydgoszcz, 10 listopada. Pism a tu tejsze 

zw racają uwagę na szerzenie się ruchu kom u­
nistycznego na kolejach. Podobno przyjęto do 
polskiej służby kolejow ej osobników podejrza­
nych, którzy na tajnych schadzkach omawiali 
sprawę przewrotu w Polsce i podzielili już rze­
komo swe funkcje. Przew rót chcą komuniści 
wvwolać na początku r. 1925.

Specjalną uw agę zwrócono na  opanowanie 
korytarza pomorskiego. N iektórzy uczestnicy 
chwalili się, że byl> kom isarzam i i czynnym i o- 
ficerami arrnji sowieckiej. Jeden  osobonik prze­
chw alał się, że podczas odw rotu arm ji polskiej

T g83sc-2y  i T o r u n iu  
„Nowej Reformy").
w roku 1920 'wysadził dwa m osty w pow ie­
trze, ażeby je j odw rót utrudnić. Inny znowui, 
że dwóch Polaków  m łotkiem  zamordował.

Policja polityczna w Bydgoszczy przeprowa­
dziła w czwartek szereg rewizyj u osóo p o d g ­
rzanych i znalazła dużo obciążającego mate­
riału. Między innenu najśw ieższe odezwy komu- 
n is t' fzne, broń, am unicję itp. Rewizji dokona­
no także u w ysokiego urzędnika kolejowego.

Polw ja polityczna w Toruniu zaw iadom iła 
również o tych know aniach m inistra spraw  we­
w nętrznych.

--------------- no----------------

"Wiedeń, 10 listopada (PAT). „D er M orgen“ 
w yraża z lan ie , że po załatwieniu przesilenia ko­
lejowego, dr Sehiel otrzyma z powrotem ster

rządów. Sytuacja strajkowa nie uległa zmia­
nie przed środą nie m ożna oczekiw ać zakoń­
czenia się stra jku .
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(Z dziennika jeńca cywilrego).

(C iąg  d a ls z y ) .

N astępnie p. t. „W skrzeszona P o lska" poda­
ją  obszernie „Birż. W ied.“ sześć, głosów pol­
skich, a mianowicie 13. Olszunowskiego, Rem. 
K w iatkow skiego, biskupa Cieplaka, hr. Z. AYie- 
lnpolskiego. W. K arnińskiego i A. I.ednickie-; 
go.

N ajkrócej wyjwwiedzial swą opinję biskup 
Ciepłttk. W yraził radbćć z (Klez-wy, ale zauw a­
żył, że nie zawiera ona nic realnego, a posiada 
raczej charak te r ideowy.

N ajdłużej edan ieiw i? w yluszczyl hr. M ieiopol- 
ski. Dla niego odezwa jest „ak tem  najw iększe­
go historycznego znaczenia" i czyni „w strząsa­
jące w rażenie". Polacy pójdą razem  z arm ją 
ro sy jską  —  „jej zwycięstwo naszem  zwycię­
stw em ". Poznań pójdzie za W arszaw ą. Co do 
Galicji, lo m iała ona pełnię praw  narodowych., 
jednakże P olacy  galicyjscy widzieli w zrasta ją­
cy z roku na  rok w pływ  Niemiec w A ustrji, co 
m ogło pogorszyć ich położenie. W ięc hr. W. są ­
dzi. ze „w ezw anie" i wśród a u s tr ja e k k h  P o ­
laków' w yw oła gorący  odzew i w3 wrze głębokie

W sobotę w południe poseł 'nadzw yczajny i 
m inister pełnom ocny Zw. Socjalistycznym i R e­
publik R ad, p. W ojkow, w ręczył prezydentow i 
Rzeczyposp. Polsk, W ojciechow skiem u w B el­
w ederze listy  uw ierzyteln iające na  uroczystej 
audjeneji. P. Wojkow' przybył w tow/arzystwie 
radcy  poselstw a Biesiadow skiego i sek re tarza  
A rkadjew a. P rezydent w ystąp ił w otoczeniu 
m inistra spraw  zagranicznych SkrzyńsKiego i 
dy rek to ra  protokółu  dypl. Przeździeckiegb.

Mowry, jak ie  przy tej sposobności z obu stron 
w ygłoszono, nie są pozbawione pewnych zna­
miennych akcentów politycznych. Mianowicie 
pos. Wojkow zapew niał na  w stępie o „uczu­
ciach głębokiej synmatj? i przyjaźni, k i n e  ży­
wi Związek sowietów dla narodu polskiego. 
Uczucia te  i w yrosły i w /m ocnily  się w atm o­
sferze'1 wspólnej walki z caratem i w ynikają  z 
w zajem nych interesów' gospodarczych". Za cel 
działalności staw ia sobie poseł sowiecki „ s tw o -

wuażenie. Że obecnie istnieje w Galicji 1 inna 
orjentaoja, to jest zupełnie natu ralne, ale p rz y j­
dzie czas, że i tam  zwycięży zaufanie do głosu 
wodza rosyjskiego. Przeciw  jego w ezw aniu 0- 
św iadczają się jedynie socjaliści i młodzież.

A dw okat Oiszamow'ski gorąco w ita  odezwę, 
przypom ina G runw ald, zaręcza, że Polacy za­
wsze ciągnęli do Słow iańszczyzny i że to cią­
żenie będzie tem  silniejsze w  m iarę, jak  rząd 
rosyjski będzie uwzględniał realne prj.wa naro ­
du polskiego. P raw  t \e h  sam a odezwa jeszcze 
nie daje...

R edak to r K w iatkow ski nie widzi w odezwie 
niespodzianki, —  z chwilą gdy  w ojna ow ładnęła 
Królestwem  Polsk;em, ln u ó l polski z dnia na 
dzień "oczekiwał słowa od Rosji. Odezwa, pisa­
na w tonie gorącym  i życzliwym^ po.d tua o- 

romne znaczenie. AAojna z nieubłagany m w lo ­
giem, Prusam i, budzi nadzieję, że n astąp i na­
reszcie obalenie slupów granicznych.

W. K arpiński, zastępca prezesa T ow arzy­
stw a W zajem ności Słowiańskiej, uw aża odezwię 
za początek  nowej ery, za najw ażniejsze dla 
Słowian zw ycięstw o w ciągu ostatn ich  la t 130. 
Słońce zgody' bratniej zaświeciło. Ja k o  Polak  
w oła z całej d u s z ] : „Dzięki za wielki czy 11
wielkiej Rosji!".

"Według A. Lednickiego Polacy takich słów, 
jakie przynosi odezwa, me słyszeli od czasów  
Aleksandra I. W skrzeszenie Polski, to ogłosze­
nie światu epoki zwycięstwa sprawiedliwości. 
„Niech się sprawdzą wieszcze słowa i poleją się

B udapeszt, 10 listopada (A W). W  pałacu pre- 
zvdjuni rad y  m inistrów  dał em erytow any urzę­
dnik Pnly w sju-zeczce sześć strzałów do radcy

mlnistej-palnego Barsy, które jednak ctiybiiy.
U/uAwca cierpi na epilepsję, wobec czego od­

dano go do zakladu.leczniczego.

i r o t i  s i l
£!w?„cssi?a£?;ki zwią-z&fe kclejarij przyłączył się do straibw

Berlin, 10 listopada (AW). S y tuacja  s tra jk o ­
wa zapow iada się poważnie. Prócz kolejarzy 
zanosi się też na stra jk  urzędników, k tó rzy  
przedstaw ili m inistrowi skarbu  szereg postu la­
tów , zastrzegając się przeciw ko obietnicom ze

względu na wybory, które później nie są w y  
pełnione. Dzisiaj odbędzie się -wielki wiec 11- 
rzędm ezy. Do akcji ham burskiej przyłączył się 
chrześcijański związek kolejarzy.

lir  ś?SIPf:
(Telefonem od nas

Warszawa, 10 listopada. „K urje r Polski" 
zw raca uw agę na okólnik m in isterstw a ośw iaty, 
wystosowany' do nauczycielstw a, w k tórym  w y­
tyka , iż na zjaździe nauczycielstw a wezwano 
posłów nauczycieli do przedstawienia w Sejmie 
wniosku, wyrażającego votum nieufności mini­
strowi oświaty. Zarząd nauczycielstw a szkól 
pow szechnych stw ierdza, aż zjazd żadnej tego

zego korespondenta).
I rodzaju uchwały r.ie powziął j w takim  razie 

ikólnik m inistra opiera się prawdopodobnie r»a 
| nastrojach, które panowały na zjeździe, a o 

k tórych m inister był poinformowany'. „K urjer 
Polsk i" zw rąna słusznie uw agę, ze akta urzędo­
we, opierające się na wersjach i nastrojach są 
zgcia niedopuszczalne.

K om unikat Zarządu Giówimgo Związku .nau­
czycieli szkól powszechnych przytacza wedle 
stenogram u mnwe inauguracy jną  z pierwszego 
pomedzonia Zjazu. senatora St. Nowaka. Z 
b igra i emu tej m owy w yniku niezbicie, że nie za 
wierała ona ustępów, przeciw kKwym zwracana 
■się odc-zwa m inistra ośw iaty  "Miklaszewskiego. 
W  dalszym ciągu stw ierdza kom unikat (podpi­
sany przez w iceprezesa Zw iązku posła J . Smu­
likowskiego i sek re tarza  gem H. Tym czaka), ze 
na Zjeździe nie zapadła uchwala o wyrażenie 
ministrowi oświaty votum nieufności w Sejmie, 
a zgłoszony przez jednego z delegatów  wtiiosek 
tej treści, nie był przedmiotem dyskusji i g lo­
sowania w komisjach, ani na Zjeździe

\) sz tlk ie  więc wnioski, zaw arte w odezwie 
m inistra oświaty' do nauczycielstw a szkól po­
wszechnych (zam ieszczonej także w „N. R ef.'1), 
pozbawione były, jak  się okazuje, faktycznej 
podstawy. Zdumiewać się ted y  nałoży, że mi­
n ister M iklaszewski nie porozum iał się przed 
w ydaniem  swej odezwy z pr^zydjnm  Zjazdu 
Związku naucz, szkól pow szechnych, a polegał 
jedynie na relacjach biurowych, k tó re  nie opie­
rały  się na au ten tycznem  brzm ieniu uchwal 
zjazdowych. Przyp. red.)

łzy nie goryczy', lecz miłości i krew  entuzjaz- 
' m u".
i Pod ty tu łem  „P ruska obłuda" „Bierz., "ikied." 
podają in entenso z kom entarzam i ogłoszenie 
o darze W ilhelm a dla M. B. Częstochowskiej.

J e s t  jeszcze wr tym  samymi num erze „Birż. 
AATodomosti" d ługi felji-ton Jew ticliiew a p. t. 
„Bój grunw aldzki". Są w nim rzeczy znano i... 
naiwności. K rzyżacy n. p. zawojowali „kow ień­
ską gu tiem ię", pod G runw aldem  walczyły puł­
ki „rosy jsk ie" (chtdmski, lw ow ski itd.j. P rusy  
już za G runw aldu sk ładały  się z  P rus AArscho- 
dnich i P rus B randenburskich itd.

Z K ijowa donoszą, że gubernator skazał na 
trzy  mrUsiące więzienia. P rochaśkę, red ak to ra  u- 

k raińskich  „Ogni*1, a ukraińsk ie  pismo ..M ajak" 
zostało zawieszone Pzieje się te  w cliwdli, k iedy 

R osja  idzie oswobadzać „ujarzm ioną R uś" ga­
le ą  jską  ̂ („płdy.u-einnaja R uś", s ta ła  nazw a 
A\ schodniej Galicji). S tw ierdza to i telegram  ca- 
ca do „K arjia torusk iego  K om itetu  Oswobodzi- 
cieiskiego" w Kijowie. K om itet ten  przesiał te ­
legraficznie carowi uczucia w iernopoddańcze i 
prośbę „o przyjęcie zbolałej R usi K arpackiej na 
lono rodziny w ie lkon issk ijj" . C ar dziękuń i 
„ca la  duszą podziela najdroższą nruLhbę, je ­
śli Bóg pozwoli, u jrzenia naszych zakorr.ono- 
wycli braci russaich swobodnie zlanych z W iel­
k ą  R osją".

„P ietersbursk ij Kui-jer" przynosi a rty k u ł p. t. 
„Czenstoeliow skija zwiersinva“ . Po lega  cn  na  
opow iadaniu przybyłego do P etersbu rga  n ie ja­

kiego p. Śtoffana. N ajw ięcej p. S. opowiada! o 
gw ałtach  Niemców nad  kobietam i w niura.eh 
K laszlom  Jasnogórsk iego . Rozsypali się żoł- 
n w e o  po mieście i na  rozkaz kom endanta, eo 
najpiękniejsze dziew częta i m ężatk i pędzili do 
klasztoru . „Sceny, jak ie  się działy, nie nada ją  
się do opisu". W yryw ano kobiety  z rąk  rodzi­
ny. Pew ien le jtn an t, dow odzący ta k ą  &ksp.eĄjH 
cją, kiedy mu jedna z kobiet staw iała oper. 
rzuci! ją  na  ziemię, kopnął ją  w tw arz i złamał 
jej szczękę. AYidzieli to  robotnicy i jeden z nich 
uderzył kam ieniem  w lejtum ita, za co tenże 
kazał rozstrzelać 7 robotników. Gwałcenie k o ­
biet, rozstrzeliw anie starców  i dzieci, przepełni­
ły  czarę cierpliwości nńeszkańców i tejże nocy 
zorganizow ał się lotny_ oddział partyzan tów , 
Nad ranem  zabito a Niemców. O dpowiedzią 
były masowe m orderstw .1 m ieszkańców . Co 50 
krokiV.v ieżai trup. Gdy doszły jeszcze wieści o 
obralrnwiiniii c-udownego obrazu, P olacy  1x 1- 
wstali jak  jeden człow iek. S tarców , kobiety  i 
dzieci w yproś adz^ino do lasów  i wsi odleglej- 
szych. AAszyscy m ężczyźni uzbroili się w kosy, 
w iiiy  i broń palną  i akryli się w  lasach, paląc 
za so 'ą  w szystk ie  zapasy żywności, aby  się nie 
dostały. Niemcom. R obotnicy częstochow scy i 
sąsiednich  f a b n k  zorganizowali się w bojowe 
d rużyny  mścicieli. Praw ie cała  ludność opu; ciła 
Częstochowę.

Lubo niema się wiary w szlachetną rycer­
skość Niemców, lubo zresztą 1 teraz już do­
wiedli swych d zk ich  barbarzyńskich instyn­

Wuiflztl |). BaZłSB Pfflza £ )  Btrot)!
M inister pełnomocny p. Erazm  Piltz wyje- 

ch.ał 7. AYarszawy na  I lh ie rę . P. P iltz  za trzy ­
mać sie ma w Berlinie i Paryżu w sprawach u- 
rzędowycn.

SpfM y połsKo-jdafiskle w u t o  K « .
ł 3odczas giiidnio-wej sesji R ady Ligi Naro-. 

dćw'. k tó ra  odbędzie się w Rzymie, m iędzy in- 
nemi om awiane będzie szereg spraw poLsIto- 
gdańskich: Należą do n ich : spraw a p rzystąp ie­
nia G dańska do tran zy tu  kolejow ego przez G. 
ślą»k, spraw a policji R ady  P ortu , spraw a prom u 
na llolm ie, spraw a dyrekcji kolejowej oraz kit­
ka innych mniejszej wagi,

Rokowania o konkordat
Z Rzym u donoszą:
D elegat rządu polskiego do p e rtrak lacy j w 

spraw ie konkordatu  z A\ratykanem . p. poseł 
Stanisław ' Grabski, w yjechał w niedzielę do 
W araitewy, aby zdać spraw ę z szeregu rozmów', 
jak ie  odbył w te j spraw ie z kardynałem  Gaspa- 
rim i m onsignorem  Bergenguum  D uca w okresie 
ostatn ich  6 tygodni

Z ato ltftizen łe  tłymisl’ ta tle lR a
„K urje r Polski" donosi, że m inister Sikorski 

po swoim powrocie do Warszawy., zatwierdził 
dyimsję gen. Latiniua.

Znieiienlc B łssnośti polskiej nu Llteis
Z AYilna donoszą:
Socjatuo-dem okraf-czna p a rtja  Sejmu k o ­

w ieńskiego w niosła p ro jek t noweli do obowią­
zującej obecnei ustaw y  o reformie rolnej. —  
F rak c ja  polska i litewski Związek rolników  
zgłosiły protest w tej sprawne, gdyż now ela 
partji socjalno-dem okratycznej znosi wszelkie 
prawo własności do ziemi. P a r tja  chrze^djau- 
sko-dem okratyezna i  fed eracja  p racy  oświad­
czyły się za tym  projektem. Przypuszczać na­
leży, że p ro jek t ten  będzie uchwalony.

któw , przecież cale to streszczom opow iadanie 
just bczw ątpienia twmrcm ln:mej fan taz ji repor­
tera. Py tan ie , czy jak i p. S teffan isntieje. —  
AArszys(ko to m.alo się s tać  na d rug i dzień po 
wejściu Niemców uo C zęstochow y, t.o jest w ła­
śnie w' chwili, gdy' Z ollern Ogłaszał O przy­
jaznych uezefia.cn AATilheim a i o jego darze dla 
cudownego obrazu,

T jn że  „P ie t. K urier" pisze o pretendencie 
are. K aro lu  S tefanie, k tóry  jest żonaty  z cór­
ką... A ntoniego R adziw iłła. Słyszał coś zapew- 
ne o tem , że AAdlhelm I. kochał się w cerce An­
toniego  R adziw iłła, i o tera, że K aro l Stefan 
w ydał córkę za R adziw iłła —  i pomieszało się 
biedakow i w głowie.

Byłem w' m agistracie, aby  się dowiedzieć 
czczegoiówr o przyjmowmniu poddaństw a. Po- 
niewmż miałem zam iar przesiedlić się od paź­
dziernika do AAhrrszawy (dlatego to wziąłem 
żonę z synem , aby się zżyli naprzód nieco z 
AArarszaw ą), przeto dobrze byłoby skorzystać  z 
obecnego ułatw ienia. Niewiele jednak  się do­
wiedziałem, A\r pow rocie z m ag istra tu  w stąpi­
łem do Z. Mówiono mi u  nich, że wczoraj po­
w róciła z nad  B ałtyku , z jakiejś m iejscowości 
koło L ibaw y, m oja znajom ą p. K . P ociąg  byl 
tak  przepełniony', że z Wilna do G rodna prze­
b y ta  drogę w m iejscu ustępowem.

Do dziennikarsKiej geografji p rzy b y ła  Libu 
sza kolo Belt.ca w Galicji. J e s t  to  Lubycza.

(O. d. n.>
—  a. ■■■ OO----------------
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Tydzień akadanrcki
KomiKt Tygodnia akademickiego, z ks. Wsku- 

p 'R Sapiehą, '.•aiewodą KowaiLkowskirn» koni. m. 
,vVawr3HsthŁ-M 'i-kiorami trzech najwyższych u- 
t/ui, . krakowskich na czele, ogłasza następującą 
odezwę do społeczeństwa.

„Pivez jeden tydzień w roku składa Poteka cała 
ofiary na młodzież uczęszczającą do szkół akade­
mickich.! Czemu B abka to czyni? Polska czyni to 
dlatego, ponieważ od rozwoju młodzieży akade­
mickiej zależą, najważniejsze warunki bytu i roz­
woju caTgo kraju. Rząd polski płaci przeciętnie 
im wyks/iałcenic każdego słuchacza i ełucha-czki 
szkół w\ /.szych ośmset złotych rocznic. Wieiki 
ten jednak wydulek pój Izie na marno, jeżeli spo­
łeczeństwo nie do|K>może tysiącom biednej i «aj- 
biedniej-zej mloM oży, aby z tego wydatku p„ń- 
stwa mogła skorzystać. Potrzeba tej ubogiej mło­
dzieży mieszkań, pożywiema, odzienia, książek. Na
to cała Polska dożyć się musi. Każdy bez wyjąt-

kę nadzw. profesorem ochrony roślin na wydziale 
ogrodniczym Szkoły głównej gosp. wiejs. w W ar­
szawie, "dra Stanisława Kulczyiisldcgo nadzw. pro­
fesorem mortofologji roślin w uniwersytecie we 
Lwowie.

N O W Y W Y D Z IA Ł  SY N D Y K A T U  DZIENNIKA 
R Z Y  K R A K . Wczoraj po południu odbyło się w 
lokalu Syndykatu dziennikarzy krakowskich do­
roczne walne zebranie członków*, na którem wy­
brano nowy zarząd I tak  prezesem został wybra­
ny dr Antoni Beaupre („Oz.as"), wicepr. Fr. Poto­
cki (.,0z-as“), sekretarzem W. korolewicz („Na­
przód j ,  skarbnikiem A. P.assara („Czas*')-- Człon­
kowie wydziału: Jan Giwywiński,- Ferd. Goetel. E. 
Ilaecker, A. Mikulski, dr Rubel, Święcicki, Toma­
szkiewicz L„ Zoehonter Ed. Ko-misia rewizyjna: L. 
Feldman, St Mróz. M. Skalski. Komisja dla spraw 
zawód.: Feldman, Mróz, dr Rubel. Komisja docho­
dowa: Mróz, Migowa, Mikulski, Skalski, Korołe-

i w tej no w oj s-zacie wydawały się muiejszeni od 
poprzednich. Łańcuch znajduje się rzeczywiście w 
te-msamem miejscu, w jakim był przedtem, le^z 
nio został joszoze odczyszczony z naieciałogo ru­
mowiska i wapna tak, że na pierwszy rzur cka 
nie był widoczny.

■wicz.
WYBÓR PREZYDJUM TOW. TECHNICZNEGO

ku coś pi. wiecie o 1'SI w tym tygodniu na mlo- ą ocp\jyio się w* krak. Tow. Teehnicznem
dzież akademicką Bez niej nie ma nasz naród ą^o-czue* wiljm, zgroma-kenie, na którem picze- wielu bardzo
przyszłości-1.

Tydzień ak wit unicki rozpoczął sir; w Krakowie 
w nic bielę. W gad/mach rannych orkiest-y szkól 
średnich pro  d  prały ulicami miasta, o godz. 10 
jklbyla się insza św. w kościele św. Anny. Pro­
gram na-topnych d+ń jest następujący:

Wtorofc 11 bm. o go Iz 3 koncert orkiestry po-
icji paiTtwowej na plantach vis a vis Akademp 

7 odc*yt pTof. Ignacego Chrza­
nowskiego pt. „Konstytucja 3 maja a Polska poc-

lk
handlowej, o g-e-.l 
jiow*skiego pt. ,.!’ 
zja romantyczna"

sem został wybrany dyr Miecz, Seifert, wicepre­
zesem inż. St. 'r-i

j.zyt ]
- .  -  

vw auLi uniwersyteckiej). Srcda, 
12 bm. o go..:. 7*30 nrzedstawienie w teatrze Ope­
retka „Nowości11, o godz. 7‘30 przedstawienie w 
teatrze im. Słowackiego, od 10 do 10710 wieczór 
koncert muzvki wojskowej, o gouz. 10 30 ca y sze- 
i-eg niespodzianek ula Krakowa. Piątek 14 bar. o 
godz. 7 wiaozór o-de.zyt prof. Jana Dąbrowskiego 
ipt. .Kazimierz Wielki jako orga.aiza.to- arniji poł- 
t.kiej“, o godz. 8 w. Festiwal w sali Tow. Rolni­
czego, nl. SzczepauskL So-b -ta, lo  bm. o gociz. 
eabawu powszechna w Sokole, o godz. 8 ( anc ing 
w kasynie oficerskiem. Niedziela IG bm. o g-oJz. lę, 
porań ók artystyczny w sali auli uniwersyteckiej, 
o 4 lro rob poświęcenie fundamentów II do ..u  
akademickiego. Przez cały tydzień zbierana bę­
dzie danina grosz-owa po restauracjach i urzęuach 
kolejowych, sprzedawane będą nalepki na oąna i 
urządzona będzie zbiórka na rzecz Tygodnia po 
kcśNotach krakowskich.

GtisfonlęGśe pomn ka c y w ila c h  
ctśar 8-gs  istopada

W  dniu w czorajszym  R ad a  R obotnicza P . P . 
g. w K rakow ie urządziła, r a u u f e s ta c j j  pozosta­
jącą  w zw iązku z odsłonięciem  pom nika robot­
ników , k tó rzy  zginęli w dniu G listopada w cza­
sie zajść ulicznych. .

O godz. 10 rano z przed Dom u Roooiruczego 
przy ul. D unajew skiego ruszy.. potlrK l ze sztan- 
<laxami i w ieńcam i, m esionem i przez szer- g  (K tanci władz 
legacyj robotniczych.. W ieńce m ia ły  przeważnie 
szarfy  czerwone, choć nie b rak ło  tak że  w stąg  
biało-czerw onych i żałobnych ze sjosuwnem i 
napisam i Uwagę zw racały  w ieńce m etalowców 
z d ru tu  i s to larzy  z v*i >f Wfeewflych.

W  pochodzie wzięły tez ndziat oprocz orga­
nizacji k rak . P. P . 6 . delegacie  zam iejscow e tej 
portji —  przew ażnie kolejarzy  —  z sztandaram i 
i orkiestram i. M. i. delegacje przysłały : N. Sącz,
Przem yśl, K atow ice, Bochnia, W ieliczka, C hrza­
nów, Oświęcim, D ziedzice itd . T akże żydow scy 
socjaliści w ystąp ił’ z delegacją. . .

L iczny by ł udział kobiet, z k tó rych  niek tóre  
szły  w pochodzie z dziećmi na lękach .

Pochód —  bez śpiewów i dźw ięków  orkiestr 
—  udał się na  cm entarz rakow icki.

Juko  pierw szy przem ów ił poseł dr M arek, 
k tó iy  m. i. pódlcie -iii, że P. Id S. nie pójdzie 
d io g ą  rewoliiicą jną, lecz że swój program  poli­
tyczno-społeczny zam ierza realizow ać na tej 
drodze, ja k ą  ruch robotniczy k roczy  w zacho­
dniej Europie. N astępnie d r  M arek o* au ł po­
m nik w opiekę R adzie Robotniczej, nmemem 
k tó re j przem ówił dt R. Kunicki.

Po odegraniu  i odśpiew aniu pieśni żaloonyeh 
uczesUiVy wrócili gTiipami do m iasta.

Popołudniu socjaliści żydowscy .przy uozifcle 
delegacyj P . P. S. udali się na cm entarz  izrae- 
llcłti, gdzie na grobie padiego 6 listopada bl. p.
Leimawa w ygłoszono szereg przoaąówień.

M anifestacje odbyły  się w spokoju. P orządek  
na  ulicach u trtzym yw aly  wzm ożone patro le  po­
licyjne. W  koszarach przy ul. R akow ickiej skon- 
sygmowa.no ,,na wszell i w ypadek  oddziały, 
w yekw ipow ane połowo

rawczyk. Do wydziału weszli: PP- 
inż.: F . CL.romiń-ki. J . R urzyirki, W. ( ńtMew- 
«ki Z Fra.nc.ld, Wl. Kac-zma.rsdu, Z. Kijak, E. Ko­
stecki, J . Krauze, L. Nilsoh, B. Skąpski, J . Strasz- 
kiewioz i J . Tokati^ki.

T O V' A R Z YS T W O AKADEMiKGW RUSKICH 
W KRAKOWIE. Ze filer akademicidch otrzymujo, 
my następająrą informację: ■

Dni* 2ft października b. r. odbyło się w Ooho- 
■c-ium Noyiun uniwersytetu Jagicliońsluego w Kra­
kowie walne zo-romadzonie młodzieży ruskiej, si.a- 
Ojająett *r Krakowie, ceiem zalożcma^ s ta w a n *
Rzouia „Ukudtbka studencka brromada . Mlcd-mz 
ta  pcetan«0'*iła zerwać już rapełnic z tym o^uanem 
młodzieży nuk iej, studjującej na tajnym umwor- 
svtee*e ruskim we Lwowie i w tym celu p-osuuio 

I w-ila zgrupować się do realnej pracy dla Jobra ł 
łcczeństwa pud egidą rektoratu u.ihversytotu_ Ja- 
cieliousikdeao, mimo wielkich przesa^otl, ezyrao- 
.ivch prze zstuaentów ruskich, którzy, mśmo 
żó etncliują na tutejszym uniwersytecie, noty e h -. 
czas jeszcze nie chcą się pogodzie z natweslogjm 
pro-gramem d z ie ln o śc i b g o  Towarzystwa. *

Kura.torjmn Towarzystwa objął prof._ ar JSti^ch, 
a w skład wydziału w chodzą pp.: Bożek, Dżaro­
wi cz i Winnicki ,

INTERESUJĄCE ODCZYTY. W przyszłym ty­
godniu Kraków będzie miał sposobm-sć us.yszco 
w rldady wielc-e interesującego prelegenta. Na ra- 
uroszenie krak. Tow. metapsychic-zncgo przybędzie 
' Lucjan BOŁtcher, profesor matematyki na po*-**I«=;.*w. 

fcofthDioe lwowskiej, aby w dniacli 12 i U  hslopada  ̂Cr.jogo

E U A S ż I i
f  JOZEF EROSZKIEWICZ, szef wydziału bez­

pieczeństwa v! wojowó^izL-wic lirakowskicm, b. Kie­
rownik dyrekcji policji w Krakowie w e-zasłe woj­
ny, zmarł w niedzielę w Krakowie

Śp. Józef Braszkiewk-z był znaną i powszechną 
sym patią cieszącą sjq osobistością w Krakowie. W 
dyreikcji policji w Krakowie za czasów austria­
ckich 'przeszedł wszystkie szczeble urzrdowe, na 
każdymi, w stosunku do publiczności, objawiając- 
wicie’' taJRu i uc-zynnośc.i. Ob ją,wszy w czasie r.cj- 
ny kierownictwo dyrekcji policji, > tumal na^tem  
barńzo triiunem śłanowisku łagodzić antagonizmy
i ochronił zarówno miasto, jak jego obywateli, oy 
wdclu bis,rdz.o niebezpiecznych iucydcmów. Zdąję 
się, że to obywatelskie stanowisko śp. Broszkiewi- 
c/zą było powodem przonieeionia go do namiestni­
ctwa lwowskiegio.

Po uzyskaniu niepodległości przez Pol kę, po­
wołany został do Wa,rs?awy na -wybitno stanowi­
sko naczelnika w wydziale boznieoemńs-lwa, oolcm 
orcanizowania policji puństwowaj. Stąd przenic- 
afedy został na sta-nowL-ko szefa bezpieczeństwa 
w województwie krak. Tutaj zastały go wypadki 
(1 listopada ru-ku zeszłego, bp. B rosrfSw icz nuał

D y r e k c j a  p o b i e g a  m o n o p o H i  t y l s n i s w e p
w Warszawie; ul. Nowy Swtał L  4

ogłosiła w dzienniku urzędow ym  Rzeczypospolite] Polskiej »M onitor 
Po lsk i« w num erach 255, 256, 256 zapotrzebow anie na 5.500 m 3 desek 
do w yrobu skrzyń na fab ry k a ty  tytoniow e i zaprosiła firm y  do skin. 
dania o fert na  w arunkach w rzeczonein ogłoszeniu szczegółowo wy,

mienionych. 1517 1 3

odimaine zapatrywania od lyeh, niefortunnych, 
jąk się olcazalo, dyspO'zyeyj. jukio wówczas dykjo- 
wcilo województwu mni.isterstwo spraw wewn. i  o 
łiylo powCKioin, że od roku był w stanie dispo-

nrzędn.ika-obywa-tela wrywolał szczery żal
w mieście. ,, , . „ . .

Pogrzeb śp. Broezk-icwicza o-dbędz-ie »Q we bro- 
3*0  godzi 1 po poi. z kaplicy cmentarza rakowi- 
c-ikiicro Na.bożi^ńfitwm żałob :e zostanie odprawiona 
wo catwartflfc 13 bm. o g o to  0  rano w kościele

t W A N D  A RAWICZ GA! JNSKA, b. słuchacz­
ka filozofji ; a,b3olwontka- „-Szkoły P r z e m y j  -l_- 
ty.styc-anago'1 w Krakowie, ]»  dłtigą&j. i oięzKi,]
oh-orrobic zma,rla,-5pnzcżyawfizy lat 20. Pcyrzcb o d ­
będzie się wt wtorrdi o gol:!. 2*30 z kaftwcy <-ni i 
tał za rakow kkifgo. Nabożeństwo żałobne o d y a- 
wlioncm zootamie we środę o go-cz. 8 w koswe e 
św. Szczepana. . ,,

s ,  w - k ,  H m * * ,

N. Refo<rmy“,-losla.wa. Pochmaii-EkiGg-o,
i roccuz-cnta t.ea-tr ihiogo

i „ w v "  Zasadniczo za-tuinic-nia meta- któremu, z pow ału tej bolesnej straty, wyrażamy 
p^ychizmT‘ i ,,-Juij.an Ochorowićz jako premjor , GN> KRANZA. YT pią­

tek odbył się pogrzeb dyrektora gimnazjum vJ -v 
Krakowie (na, Podgórzu)- śp! ,Tgnaceg°< U r m u a .^  
Kondukt pogrzebowy prowaozd ks. ml. y  i ,
sld r zv łiottnaun udziale duchowieństwa miod ne-
■U SB ŁifcŁ  y  ■f  ***% £%*
T>-7 ̂ dsta wici uli Kura-torjinn szkolnego, byij-oh ue-z
S S 7 3 S 7 1 S i  . „ a , .

i ośli do grobu uczniowie gimnazjum ' i . I _  ^

P iliif iis i iiif iifs ff is  i i  if il i^ c i
T p | i i « 5 i i i r ł e i n  P j f z y s l ^ i g ł y . c f a  w  K r a k o w i e

P rzed  tiyhuuelm  Sądu przysięgłych w Kra- cu a obrony —  szty let. Gdy już był pod fabryką 
kow is pod przew odnictw em  s. s. o. F eila  a p rzy  zaszedł m u nagle drogę śp. W ładysław  F lorek 
w spółudziale sędziego sądu apel. dt M arkiewi- j m ówiąc, „m am  cię kozaku11, przybrał pozycję 
cza i s. s. o. U rsla rozpoczęła- się w poniedzia- j o  bicia i w tedy  nagle Job  w yciągnął sz ty le t ! 

-lek trzydniow a sensacyjna rozpraw a przeciwko wj?it w pierś F lo rka , k tó ry  nnn ugodzony, prze- 
J  ano w i Jobow i, robotnikow i fabrycznem u, o szedł parę  jeszcze kroków- i tam  padł bez ży- 
zbrodnie podwiójneg-o m ordersfw a dokonanego eia.
n a  osobach, śp. WŁadysławio F lo rku  i Jan ie  p 0(] w-plywem tej zbrodni udał się szybkim  
Tyclrołisie: krokiem  do fabryki i lam  napo tkaw s-/.v śp. Ty-

Spraw-a ta , któ,ra z końcem  sierpnia b. r. by ła  eholisa, k tórego  uw ażał za m oralnego spraw cę 
przedm iotem  dw udniow ej rozpraw y przed są- nieporozum ień Jo b a  z Florkiem , odezw aw szy 
dc-ni doraźnym, przekazaną została- wówczas z się do niego „Tobie kolego tnam do zawdzięcze- 
pcw odu b rak u  .jednom yślności trybunałowi z w y - ' jJa, że jestem zbrodniarzem-1, ugodził go tym- 
ezajnemu i dziś znalazła się na  w okandzie sądu  samym sztyletem  w plecy i ugodziwszy w serce, 
przysięgłych. ' poroży! trupem n a  miejscu.

Ósk. Job , ty p  inteligentnego lowal Eikowane- i . p 0 dokonanej zbrodni w ybiegł na  ubcę i od- 
go robotnika, cieszjd się sym patją  sfer robotni- uał się policji w ręce.
ezyeh, a jnzez rok ąirzoszro by ł mężem z a u fa -1 Do zbrodni się przyznaje — nie poczuwa się 
Jiia socjalistycznych robotników- wo Labrycc jednak do winy.
R an d a  n a  Rydlówice. ’ j P ierw szą przyczyną tych nieporozum ień było

Po odczytaniu  ak tu  oskarżenia p rzew odn iczą-; fałszyw e m niem anie, jak ie  się wwtworzyło w 
cy lYC-zwał osk. do ośw iadczenia, a  w ów czas rodzinie F lorków , że przyczyną w y d a le ira  ich 
Job  przedstawił dramat swej duszy i w szystkie syna b>ł Jol), k tó ry  jako  m ąż zaufania orga- 
te przeżycia, które go doprowadziły do zbro-, niz.ac.ji robotników , miał rzekom o przedstaw ić 
dni. " * | śp. F lo rka  jako  leniw ego robotnika. Od tego

Z przem ów ienia osk. w idać, że Job , k tó ry  ja- _ czasu —  a było to  PJ2I —  cło zgody już nigdy 
ko robotnik , cały  wolny czas od racy  pośw ięcał nie doszło, a  całe pasm o odgrazań się, obelg, 
sam okształceniu  się i k tó ry  dzięki tem u w yraża ‘ złorzeczeń itp . spowmdował Jo b a  do sporządze- 
się w- sposób w yjątkow o popraw ny i obrazy —  nia szty leteu , k tó ry  potem  s ta ł się szty letem  
mieszka] w sąsiedztw ie rodziny F lorków  i Ty- śm P r  ci śp. F lo rka  i Tycholisa. 
cńolisów. Między rodziną Jo b a  a Florkam i i

p B y e łu z m u

IJ O dw ytv  odbędą się we środę i czwartek (12 i 
13 lisiopaJa) w auli gimnazjum matem, przyr. p .zy 
ul. Sti*.l«ttokiftj 12. Poc-zątek o godz. 1 w ™ r- 

O TW ARCIE T A R G O W IC Y  P o W I A -O Y .h J  N. 
PRĄDN IKU CZERW ON YM  olh ędzic  u M
b’ iż -a rw k /ie le  po nal.oż.eńMwie w miej-wowyin 
k o ld o le  W  uroczysteści Vtez*ną udział reprezra- 

■acd wliulz wojewódzkich. _ . ITC7r-jp i ywp.
NOWE CENA' NA MIĘSO, TłUSZC^E 1 t 

Dt INY. 'W ojowótotwo po wyrs-hrclunwu o’)ui.|i nra- 
-'istratu laby handlowej i i»rzcmy,mwej oi..z oc 

SlTu m -h,i.k,Wv i n.aaa.wzj ^taSBo 
do odwolarra uafiwrmja.ee eony maksymalne ua

E fcĄ  t y t?  A 0- f i f  &
«*»“ '« >  9  m S Sm

Tycholisam i od dluższc-go czasu powstaw.aly
* *

i , u Na rozprawm zostało wezw-anych 2G śwdad- niesnaskr. k ło tm e,,k tó rych  pi-zyezyną byiy  albo ę g Ę
ris ied  obu rodzin albo wzajem ne p o d e jrzen ia , ^  W o lvsm rd K  rodzinQ śp. F lor-

i kg szynka gotoiy.iciej 80,
1 kg uiolb.ąsy :

'StLARU NALF7
niesiony z ul. t o ?  .,uV ; sv p ^ /y czk ) 
nioj-m U nra Fo.A iej K ii]. K - -  ^

mm

'ASillÛ Ll U u {;;in./uu u » ------- rti -\f c
ura-wieńu modłów, przemówił w !1' 11L̂ '1U,
W. i *f<ma ił-rofesoTskiogo k.«. prof. Nouz>iaj 
w imieniu ndmlzieży uozeń ki. vLI gim.u<azj 
po.Jg6r$,kiog<ł, hvcz. O uł0<ś.

V -  Antoni J a e t r ^ b y K i ,  zastępca dowódcy
0. K. Ul- uinasrł w Grodnie.

_  Dr Wince-niy B a t a b a n  adwoka,, po g j J  
fizeb cdężJdń Chorobie rozstał _ rtą  U™ Svłia- 
tifcą w 85 roku ,?.y»ia we Lwowie.

Z kraju i m  świata

lub drobnostki.
-T e  ustaw iczne k łó tn ie i nieporozum ienia 

w praw iły  Joba  w stan  rozpaczy.
Po ostatn iej k łó tn i między Jobam i a F lo rk a ­

mi, oskarżony, czdowKk niesłychanie w rażli­
w y i gw ałtow ny, całą noc nie zm rużył oka, w al­
cząc z najrozm aitszym i m yślam i. W  czasie tej 
piekielnej nocy uw ierzął w fikcje, że F lo rko­
wie uknuli przeciw  niemu form alny spisek i ze 
go chcą zgładzić. W tom przećr.Yiudozgniu, g d y  
rano 9 sierpnia w yszedł z donm, zahrat ze solną 
sporządzony już poprzednio — ja k  twierdzi

ka zastopuje dr Sabucla, zaś rodzinę śp. Tyclio- 
lisa zastępuje dr Roser.zweig —  oskarżonego  
broni dr Ascheubreuntr.

R ozpraw a potrw a praw dopodobnie 2 —3 dni.
S r a m e - ś y s in a  s t e n a

P odczas zeznań, Job  dostał ataku histerycz­
nego, co zmusiło przew odniczącego do chwilo­
wego przerwania rozprawy.

Po uspokojeniu się oskarażonego, k tó ry  głoś­
no w ykrzykiw ał pod adresom  p ro k u ra to ra , roz­
praw ę pciijęio  na nowo.

krajanej 2‘40, J  kgVm lbąsy s i e k a ,  ej 2 zl.
’ URZĄD WYMiAPT’ NALF-A „w u

i . . ; .™ , ,  „ „ i i W . n K  n a  iu .  \ i i s n i a  <, Wy-
)r7.erfl8siofay

g j »  z . »  » ' « n ć

uu„ „ do S lun. p

, u » i
ubiegłym  tygodniu, t i- ou dum

oeób, w tem 3 obce, n 1 ofov)-
0% ‘o « N 1s f o *

KRAKOWIE, 
wy zyskać w ciera
robotników, którzy zginęli G' /^przez roz-
stryah celów i p r z j ^ w y ^ 1 p ,h prze-

Ci* państwu, i 1  ̂ ■ Funkcjo-
feowie wczo-aj w nocy «  S b  przewntnie

dowska.

Link
( t t R i E .  K o m i te t  „ D a r u
* k .ł< te io w « k ń « e “ o ^ t o u ą e  na uZ . . .  - 
rii w Wam za wio, a 14 aruilma na prov.uc.li, - 
f l S i )  cole brJow y „Tn^tytm-u r^nwe-go 
im. S k lo W i ie j - tu r i e 11, pęd klótv plac 

! Wał uniwKsylct warszatwzki w obięme su jt*

1' , & y ''w y ń o s z a ( -e 100 zl stenowi* •,4Ueghńkj:-1,
n^zwFka ofiarodawców b e lą  wyryie w obrębu)

Osoby, skladają-cc 5000 zł o l r ^ u u ją  cly- 
j v .n y  Fundatorów11 Inwytutu, nazv, a-i-:a lth  bv

ke Of!»*v składać można nmtyllro w pie-nnJ<.n-b, 
łasz i w fóatorjulach budowlany eh i toolimcaiyca, 

’ ,uo Instytutu.
FGSEL-

Do ,78a*ieiy lwow- 
że woboc o/.ywieraia

wat fcię na iMus-auowie i przeszc-Jt dziehiicami, za- 
m.ioszkliłcuui gfówuic przez żydów, po-cz.em roz- 
wuątoał się na fśfacw Broni. W manifestacji wzięło 
u (zluł kilkaukśeie tysięcy onób. Okna i balkony 
w ilaiabiioaeh żydołw kich irzybrane były portre­
tami )>i-07.ydfii;fta Wojcieehow.-driego, Balloura ora,z

I>o-
NARODCAYY DLA SKŁODOWSKIEJ-

iiia.rorlaweao *uw j i . inr»y eli o-swii^tości państw zagrań liczny uli. W po
mu 10 g n ,d* 1 cfiOiiaie wzięły udział 4 ork.iostry. Podczas mani­

festacji iwnoiszono c.krzyki na cześć Polski, Pale-

\V potrzebnych, dla przyszłego Iro.jAutn. 
chcieli DRAGOM ANI d r z Y  P P L S 'IC H  

A gitatorzy k o m u -.B ./w m  ST\VACH NA W SCHODZIE

slyiiy i Aagiji.
'REW IZJA BALKOMOW V/ WARSZAWIE. Z 

pAieeeiiia urzędu budowlanego m agistratu war- 
Kzatwskiego m # być tlok-onana rewizja balkonów, 
pa.ńe-w.i-ż winie z nich zagraża zawrlenirm się z 
■powodu dawno nieprzeprowa.lzajiego remontu. 
(Słuszną byłoby rzoczą, żeby w Krakou le tego 
roJaajii jewiiwj zarządził wydzi.il budowlany. • — 
P m ąi. -red.").

WY.KRACJE TAJNYCH KARCIARNI W WAR 
SZA.WIE. Z 11 ars-zawy tolefouują nam: Ną pod­
stawie poufnyidi doniee-ień wiad-zo śledcze pizf- 
prowadziły o-noguaj w mieszkaniu juzy ul. Zął)- 
kowskicj 2  n lokatora Roscntliala z zawodu leka- 
rza-uoiilysiy rewizję. lYywiiadowcy urzędu śled-

baaiji bandyci umknęli w las. ro lic ja  zarządziła 
JKlśdg.

ZAPOWIEDŹ STRAJKU DRUKARSKIEGO.
Z U (kumka doaoszą: W zawodzie drukarskim w 
G laf-k u  g-ro-7.i stiajk. Urząd taryfowy postanowił 
zir.leciić taryfę na o/a-s od 1 listopada do 1 stycz­
nia. Zebranie pracowników drukarń, lilugrafij i in- 
trołigatomi opoYf-ied/.kPo się przeciwko zmianie 
taryfy. Odbędzie się glosowanie, które rozsrzyguie 
cwi.nt.iiahi.ośe oaloszcnia stira.iku.

WYPADEK AUTOMGMILUWY. Z Wiednia do- 
aofizą: Na drodze z Gracu do Wiednia spadł dziś 
rano do rzeki Mury samochód ciężarowy, używa­
ny woboc strajku kolejarzy do przewożenia pasa­
żerów. Z pomiędzy 22 osób. które znajdowały się 
w samochodzie^ 3 zostały zabite, a 15 ciężao ran­
nych.

"KA.TASTROFA KOLEJOWA, z  Paryża dono­
szą 9 b. m.: Pociąg i>ospiet57,uy Paryż—I n re wy­
kolei! się onegdajrC zTry wagcr.y wypadły z szyn 
i. zanim jo usunięto, nadjechał pociąg towarowy. 
Podczas zderzenia zginęły trzy osoby, a kilka zo­
stało rannych.

do.Mrozu. z W a.s ' P ,  p (ą.;U;l a bljskfm j eięjjjp zapukali do drzwi micifzkania w chwili, kum 
. „  , l.'a nJ( W-/ÓT - • ’ -

swych p*&-

K R O N I K trw L
Kraków, 10 listopada.

eszt-owany ch.e-iągu poozem uo —
.w o  |  n u a n o w ić i e :  L ro n

Aron
stawionych zoataii»e 6 
Rolizer, pik.ezą.tkarz,

(s) F-IERWSZE EIROZY. W niodzieię i poaip-I^irc , 
tfzialek

Monaschc Griinspan 

A nnkraut Salomon, poumonik

Ptotiuuków p o u iyczuych nuęuzy - .
W schodom  powstał projekjt, W  1
innych m ocarstw  powołała'; o zj> ;'a II- - - jp.
cówkaoh dyplomatycMuycn finkcje t. ■ E -
gly.,h tłumaczy dragomanów - ;,n0 ._ ,’niP,pr 
aogtał już opracowany. Przewiduje on i yi.y 
dragonernów przy poselstwach naszyci 
P c ^ ji a w p-rr.ysźlości w iS g ip o i| Irałcu i  P ą lfc «

ZMIANA NAZW STACYJ KOLEJUWA CH. Na
linjach polskich 'kolei palistwowjcn. p y  ■- < 
wńâ ćIujoKiy, nastąpiły z-miuny nazw niok-Oiyc iL?L̂  
c.yj. I tak: nazwę ‘Biała prz-imkmioiKy im „Kara

aros-zlowanych zostanie «7PU-
k rano Krakowianie osądzili, że przyszedł u o ; horsairowi^z,, Ą 

aas [ćmwszy mróz. Nie taki jeszc/e p r a ^ i w y j
mróz, ale znacznie s iln ie js i niż przymrozek, gdy z rad: ak.i... . . p
w ól.: w rynsztokach pokryła się lodem. Aie ROZPRAWY SADOWEJ I*R y
goda jest- slcmec.zua, a termometr w południe ^ O t K  Na sobotniej rozpiawm s„;łn

DLMJI UMIEJ, i-rezydent Rz.diej aa-twieitoii zgo­
dnie z par. 20 statutu Polskiej Akademji Umie-

dy pw.y zioionym stoliku siedziało 7 osób. Ytazfscy 
wraz z gospodarzem zostali olpiiawadzoni do Lo- 
niisairjatu, gdzie spisano z nimi protokół. AV no­
cy z soboty na nioilzielę wykryło rówaraż dys : c- 
Irry klub gry pnwy jednej z ulic śródmieścia, ira- 
kś* ton 7«ntjdrmuJ się w mieszkaniu pew.nago wy­
sokiego dygnitarza państwowego i dlatego praw- 
tlopodobaao szczegóły toj afery trzymane są w ta- 
joinnicy.

TAJEMNICZE OKRADZENIE KASY SĄDU O- 
KRĘGGWEGO W KALISZU. Z Warszawy tele­
fonują nam: Olbrzymią sensację wywołało w Łali- 
azu "our.udzcmie tamlej-zcj kiisy sądu okręgowego.. 
Niowyślói»emi sprawcy dostawszy się do loĘilu 
sądowego roz.hili wielką kasę piuicenią, w klórej 
opirócz do]M>zytów pieiiiicżiij-c'h i papierów- cirto- 
śtńowycli z.iajdotvaly się liczne dowody rzeczowe, 
odiiMs-ząoe się do toczących się w sądzie spraw

N a d e s t a a e .
Artykuły łs tjo i dziale nie pochodzą od Redakcji)

ję tn ośd  wylcór profesora Uniwersytetu dra K azi­
mierza iloraw =kiego na prezesa Auaue-mjL na pię­
c iolecie lt& ł/2 5 -1 9 2 S /2 9 .

UCZCZENIE JACKA MALCZEAtSroiuGO. — 
Związek artystów plastyków chcąc usz-.ic o0-Ie- 
tuin, działalność artystyczną Jacka Mair-zewsam-go 
powohP do żYcia komitet obywaliUki, w skłan 
którego weszli przedstawiacie iusiytucvj nauko­
wych, kulturalnych i artystycznych Kral-.owa. Ju- 
bliouszowy Komitet obywatelski odbył posiedz.c ue 
w dniu 30 ub. m. w iw isf& u  wtystów 1 ^  
Komitet organizacyjny. Na posiedzeniu Konutotu 
organizacyjnego ucłiwal-ono wysłać dclc„aeję o 
prozy Kuta Rzeczypospolitej, by zechciał lasaawie 
przyjąć protektorat nad obchodem, który odbęc. sie 
się w początkach grudnia br. w Krakowie. Na 
program obciiodu juRleuszowrego złoży się: retro­
spektywna wystawa dziol mistrza, uroczyrta^a.- a- 
demja i v/ybide medalu pamiątkowego.

MIANOWANIA PROFESOROWA Trezydent Rze 
cizypiu»txrlUej mianował dra Micliała UołogursLiegp 
prolescrem mat^.zynoznawsłwa rolui.c.7.ego w Uni­
wersytecie w KrakowLe, dra Wincentego Sicmasz-

fcolo Bielska". Granica na „Maczki". Rogoźno na 
„liogożno kolo Łańcuta" i Rytwiany na , ^ c « . c . .

SENSA CYJNF AR ESZTOW ANIE URZĘDNI­
KA MINISTERSTWA. Z Warszawy drmxw.,i. ze w
gmachu karnych : Wszystko to  W io  ^  łupem kradzieży.

G il¥ W A N U zL W w i. DU " ”; " --h  0y 'M a v uo- ‘f  SI°AiP-iS\vyJPlahl>ib'ziueczeńsfwa przy tymże j ZNOYJU DW IE O FIA R Y  PI AGE-L Aśb IEW I- 
k ara ero pwecdwj YvTandzlowi zgi-orala on. ;  ui_ ę-- . « - y Rewizja nastąpiła z CZA. Z Warszawy telefonują nam: Wczoraj po

f  i.:n-,,raurv„-o n l ocizeme lOcpra. t , . , ę. “ sj , );e,,Cf?+-irVO. Maksymiuk o raz ; połn.lnin niedaleko Wilanowa spaJl samolot, tjze -
hr»V routali a-rcszlowajii. j prowm ktonc i»  Ułtefwu doe.hodzenia u s ta ! #

góly katastrofy. Samolo-t pwjwtflzil por. pnol i'o-

„am ,  * S ^ y ' i S i S S -  »  s»bo,? . i *  t .6 ry
do Sklepu kolonialnego p o e L U ;^  ^
Maicszalkowskiej dwie pumo i z.»^daly p u d t-K„ 
sardy nek. Kupioc otrzymawszy J-zmtowiKę, pode - 
rzewajac, że jte t fafesywa, udał się z urn do m.

J - - ’ - • tv/ie>rdzono limsywK-at. W e-
oltie panie na korni-

a * *

sar.
na

powstały wyląc®.c -*« -  y dyr(,kioro)Y. apostępowanie pra g 1 ,f- n'̂0 Trybuna'- i>r*^W-;
odriwzył d° nastąp- 

p w e d  kilkoma ftaituni _ d o o « fiv -
- ' 'm - J f j ju  sm z domu rodzic-ielslu*ig« 4"c 4 i bliższego banku, gdzie stw icr

&  szlrolnyich.Wrbra.il M  om odprowadz-T
y L i T I  W & k * .  Obconia wszyscy zre- * l - 

brzegiein vvo^iy . no.vrAcill do domu.
zypfiiowali z viryt> '^ y ^ n w E G O  ŚCINANIA

% & & ££>  N ; t  
S S ,  W  *  y s ) , .  T / n S t -w* S -

f i r n u  u ,

n a ,z w  tej sprawie w idoczn.e w prow adzony by ł w 
b lą l  pszez uo, że ozltarpy by ły  swiezo jioKeloue

5 t,  gdzie M ”imilrorio, że są to F. Wcnmstourow- 
u A  H. Brzozowska. Trzy Wemsteinownej w a »  
■ao*o palrauok, zawierający f  m- flanoli, znkai>io- 
uoj w jednym ze Alapńw L. awataych, guzie, jak 
stwierdzono, z a p la ta  rówiupz^ fatezywemi .bank­
notami. Toiicja dokonała rewizji w n u czk am i’ obu 
areijztowraaych i zmalazła jeszcze 9 sztuk ł a t ­
wych 5-zioiówók. Dalszo tK - d u l^ u a  w

M AN IFE STAC JE S J O N o  i YCZN E M W A R ­
SZAWIE. W dniu wczoraj zym, juk nam telefo­
nu i<ą z Waiszawy, ulicami Nalewki i Murań jwąką 
puzociągnął pochó 1 sjoiiistyczoy, zorgaimowa.^ 
w siódmą rocznicę deltlaracji Baifoura, Arajaiaj* 
oęj żydom .prawa do Palestyny. P icliód ufornto-

p]-nCiiii typ*u Ansiildo, dwupłatowcem  ̂ mcwii-owu- 
nym w oMawionej fabryce Plagć-Laśkicw ioz-. 8a- 
moilotc-m jechał rówitseż mechanik Mucha.. Pou 
"•razami samolotu znah-ziono zniekształcone zwlo- 
l<i obu pilotów*. Ustalono, że przyczyną .kKmstro.y 
było 0-de-rwa.nie się sk> zydla. Porucz.uk 1 otto, 
przydzielony do centralnych zakła-ńów loanczych 
w Dęblinie osierocii żone£ i dziecko.

•Bor. pilot Poteć był absolwentoin francuskiej 
■szkoły otniczcj w* F aa  następnie
W ł płotom  w armii ' v ^ U kad l.z hJs^
Yidksmi por. Toteć brał udział wrofonsywie na Ki­
jów i Wilno.

ZAMORDOWANIE KSIĘDZA POD ŚWIECIA- 
NAMI. Z WTlna donoszą: W nocy z 7 n a .8 bm. 
ośmiu*bandytów uzbrojonych w rcw*o!w-ory i kara­
biny dokonało napadu na plebanją.we wsi Kinu- 
d.iszki pow. świe£cdańskiego. Bandy ci. wtargnęli uo 
micedcania księdza, wyciągnęli go z łóżka i w bs- 
stjafcki sposób zaiuorolowaJi. Po obrabo-wamu pie-

Najwyższa siła desynfekcyjna

Yóoń . mila i niepospolita

Lzialatiie orzeźwiająca 

oto zalety

W O D Y  K O L O Ń SK 1E J

S ł l J S S E  K O S M A T A

g e  s p c s P tu
ZWYCIĘSTWO POZNANIA NAD IYAPSZAV/Ą.

Warszawa, 9 listopada. Mecz piłki, nożnej Po­
znań—Warszawa zakończył się zwycięstwem Po­
znania w stosunku 2:0.

ZAWODY O MISTRZOSTYĆO LWOWA. 
Lwów, 9 listopada. Pogoń—Hasmonea 3:0. Bram 

ld strzelili Garbień jedną, Bacz ui\ie.
Czarni—I^eclija 2:0.

SZELESTOWSKI ZWYCIĘZCĄ W BIEGU NA 
PRZEŁAJ.

Warszawa, 9 listopada. Dziś odb jly  ię biogióf 
drużynowy i na przełaj o mistrzostwo o 
dystansie “W arezara—Wiianów około 8 km. terw-



6zy Szelefito-weld, ckrogń Tmkasrowica (Polonja), 
t r z e c i  Wituoh, c » m rty  Ziffer. Bieg drużynowy 
.wygrała również Polonja., zująwszy piorwaee, dru­
gie i siódme, miej ;ce.

GRACOVIA—WAWEL 4:0 (1:0).
Wysokoryfrow.t porażka, jaką poniósł Wawel w 

dniu wczorajszym nie jest jeszcze należytym wy­
kładnikiem przewagi C tatm ii, którą raczej wyra­
ziłaby dwukrotnie większa ilość zdobytych przez 
biaio-ozurw-onyeh punktów. Jak  się okazuje, Cra- 
oovi.'i wzięła sob‘ie do serca poprzednio doznane 
klęski i pot-tanou iłst .pokazać, że jes-t w dalszym 
ciąg* jedną z 3iii.jlejftuyc.h drużyn polskieh. Rów­
nocześnie dod.tiiio wpłynęło na podniesienie po­
ziomu eportowego biało-czerwonych „oczyszczenie 
auuosfery" klubowej, które nastąpiło po usuni^eni 
się kilku niepewnych jedno.-tek ż grona graczy 
Oracovil. To, co wczoraj Cracovia pokazała nam 
na boisku W idy było poptoefu koncertem gry  w 
piłkę nożną. Zwłaszcza technicznie gra stała nie­
omal na niedo.-iegk-j wyżynie i jedynie nieslycba- 
nie ofiarnej i energie-znoj grze Wawelu i przytom­
ności bramkarza jogo, nałoży przypisać, że zawo­
dy to nie skończyły się dla niego dwucyfrową 
kieską. T)o pauzy z krót.kbmi przerwami znaczna 
przewaga Gracovii. W KO minucie z b dnej kom­
binacji pada pierwsza bramka dla bialo-czcrwo 
nyeli. W pięć minut później po strzale oddanym 
do bramki Wawelu upada na ziemię bramkacz, a 
piłka kopnięta po raz wtóry wtacza się do bram­
ki. Był to zupełnie prawidłowy punkt dla Cra.co- 
vu, którego sędzia, nie uznał dla jakichś tajemni- 

iczyeii powodów. Po pauzie Ora.covia nie schodzi 
z poiowy boiska Wawelu. Godną podziwu była 
jurzedewszystkiem gra Kałuży, wspaniałe prowa- 

.dizącogo atak, który w pełnym swoim składzie pra­
cował całkowicie bez zarzutu. Również wynikiem 

I cel owej i inteligentnej współpracy llnji pomocy o. 
raz ataki!, jest fakt, iż Wawel niomał do samego 
końca zawodów nie mftże przejść do ata.kn, ogra­
niczając się n  Jko do zaciętej obrony. Szereg strza­
łów chwyta przytomnie bramkarz fioletowych, je­
dynie bzy  punkty zdobywają biało-czerwoni po 
pauzie. Kwadrans przed końcem zawodów prze­
chodzi Wawel do ataku, pragną* za wszelką cenę 
uzyskać honorową bramkę, jednakże niebezpiecz­
ne jogo wypady pozostają bez rezultatu.

JUTRZENKA-OLSZA 3:0.
Mimo wysiłków Olszy, pragnącej uzyskać we 

•wczorajszych zawodach honorowy wynik, techni­
cznie wyżej stojąca J  u trzem k a odniosła pewne 
zwycięstwo. Wobec tego Olsza mtodwołaln.e spa- 
linki do klasy B.

CRAC0V1A rez.—WISŁA rez. 1:0.
Młoda drużyna Oracovii przedstawia się bardzo 

dobrze i znać, że na 1 nią pracuje tak wytrawny 
trener, jak p- Kożeduh. Jednakże drużyna ta  jest 
nieco za siaba fizycznie, to też należałoby może 
Więcej popracować nad treningiem lekkoatłctycz- 
lijm. Rezerwa Wisły posiada dobry materiał. fi­
zycznie przeważający nad swoim przeciwnikiem,

mu ustępujący, 
mistrzostwo ki. B.

R. B.
WYNIKI ZAGRANICZNE, 

e Budapeszt, 9 listopada Viemia—M. T, K. 2 :1  
‘(1:01.

Londyn, 9 listopada. Zawody rejwezentacyjne 
Anglja—Irl.aiidja 3:2 na korzyść Anglji.
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Zawody tu l-vly rózgi rw ane o mis
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Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dziś i jutro 9 i
10-te przedstawienie szkolno „Dziadów" Mickiewicza, 
Początek o godz. 5 po poł. Wo środę grar.ą będzie 
satyryczna komedia J. Kabura ..Romans zeszytowy 
na dochód Tygodnia akademickiego.

„PRAGNĘ POTCMKA" ukaże się wr „Bagateli" dzi­
siaj o godz. 8 wieczór. Wyborna ta farsa, która zdo­
bywa rekord śmiechu i ustawiczne brawa przy otwar­
tej kurtynie ustępuje na kilka dni miejsca retrospe­
ktywnemu przeglądowi najlepszych sztuk z dotychcza­
sowego repertuaru „Bagateli-’. W toń sposób dyrekcja 
umożliwia osobom, któro powróciły z letnisk zapo­
znanie się z najbardziej sukcesowemi sztukami. We 
wtorek powraca na afisz ulubiona słoneczna komedja 
„Dzikush, wo środę arcywesoła komedja Gandery 
„Dwaj mężowie j ani Marty", we czwartek „Kwiat 
pomaraiiczowy", w piątek „Śmierć kochanków" Ciiia- 
rcllogo.

OPERETKA „NOWOŚCI". „Czarodziejka karnawa­
łu" graną będzie przez cały tydzień do niedzieli. Naj­
bliższą nowością będzie „Marictta" Kolia.

ZESPÓL FILHARMONIKÓW WIEDEŃSKICH
wyste.nl w Krakowie we czwartek, 13 bm.

BOY-ŻELEŃSKI, znany literat i krytyk, wygło­
si w piątek, 14 bm. odczyt o kobiecie 30-lctniej 
i joj stwórcy. Bilety^są już do nabycia u J . łap ­
skiego. Sławkowska 8 

III PORANEK SYMFONICZNY POD DYREK­
CJĄ WALEREGO BERDiAJEFFA odbędzie się w 
niedzielę, 16 bm. Bilety są już do nabycia u J. 
Lipskiego, Sławkowska 8. . V.' - ć -v

R EPER T U A R Y :
TEA TR  IM. SŁOW ACKIEGO

Poniedziałek, 10 b. ai., 0 godzinie 5 po połu­
dniu: „Dziady" (sizkołne).

Wtorek, l i  ł). m., o godzinie 5 po południu: 
„Dziady" (ezkclne).

Środa, 12 b. rn.: „Piomans zeszytowy".
Czwartek, 13 b. m , o godzinie 3.30 po południu: 

„Dziady".
T E A T R  „ B A G A T E L A "

Poniedziałek, 10 h m.: „Pragnę potomka".
Wtorek, 11 bm.: „Dzikus".
Środa, 12 bm,: „Dwaj mężowie pani Marty".
Czwartek, 13 bm.: „Kwiat pomarańczowy". I

TEATR OPERETKA „NOvVOSCI“. Y •
Poniedziałek, 10 b. m. ogodzinie 7.30 wieczo­

rem. „Czarodziejka karnawału".
W torek, 11 b, m.. o godzinie 7.30 wieczorem; 

„Czarodziejka karnawału".

REPERTUARY KIN «KR AKOWSKICH:
UCIECHA: „Osma żona Sinobrodego", komedja 

w 8 aktach.
WANDA: „Hrabia Cfafi", dramat w 8 aktach.
SZTUKA: „Sprowadzenie zwłok Henryka Sien­

kiewicza i pogrzeb w Warszawie".
REDUTA: „Przy kominku".

r lo B&uaiisaiy i  j|a«fśafi®iW.I#HŚa 
Z TOWARZYSTWA HISTORYCZNEGO. W po-

ni-edzialek, 10 b. m. o godzinie 6 wieczorem, odbę

dzie się posiedzenie krakowekiogo Koła Towarzy­
stwa liist. (sala se.ro. archeologicznego Bibijoteki 
Jagiellońskiej, partor). Na porządku dziennym: 
prof. dr Adam Krzyżanowski: ..jwsjflpmnienia hof- 
ra ta  Musu-llna, redaktora ultimatum do Serbji 
1914“; da- K. Dobrowolski: „Książka na dworze 
monarszym w Pofeoe średniowiecznej".

Konferencja premiera z mwistwm spraw wojskowych
Ci ':lofonem od naszego korespondenta).

W arszaw a, 10 listopada. P rem jer G rabski od­
by ł w czoraj k e m e m re ję  z m inistrem  spraw  
w ojskow ych na  lem at w yników  jego misji, osią­
gniętych  w  P aryżu , oraz na  lem at bieżących 
spraw  w ojskow ych.

M y fjatóH uflewtóu Rf«D»sffi
{Telefonem od naszego korespondenta).

W arszaw a, 10 listopada. W  dniu weitoraj- 
szvm  odbyw ały się w  dalszym  ciągu obrady 
zjazdu w ojew odów  kresow ych. O brady toczyły  
się w- pałacu R ad y  ministrów', w obecności pre- 
m j>ra i m in istra  sp raw  w ew nętrznych, dy re­
k to ra  departam en tu  bezpieczeństw a, oraz szefa 
sztabu generalnego. M aterjal, przedstaw iony 
przez wojewodów, posłuży rządow i do w ydania  
zarządzeń żarów ro  w  dziedzin ie  adm in istracy j­
nej, kom unikacyjnej, społecznej, ber’p;eczeii- 
stw a, oraz zaooatrzen ia  ludności. O brady zjaz­
du zo-sta-y ukończone.

A\ dniu  dzisiejiizym Ilad a  m inistrów będzie 
w zw iązku z obradam i zjazdu rozpatryw ała  
kom petencjo pow stać m ającego urzędu dele­
g a ta  dla spraw  kresow ycn. Zdaniem  sfer kieru- 
iących sanacja  stosunków  na  k resach  dom aga 
się pew nej decentralizacji adm inistracy jnej.

%
P aryż , 10 listopada (AW ). A gencja l l a ’r-asa 

donosi z re rp ig u a n :
Policja aresz tow ała  20  Hiszpanów  za udział

«

w  spisku przeciwko b sr.pansłuem u dyrrk  tocja. 
towi.

 00---------------

e mmim
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, to  listopada P rezyden t G rabski 
odoy l wiczoraj konferencję z ministrem spraw 
zagranicznych Skrzyńskim, w  sprawie trakta­
tów handlowych, oraz w  spraw ie przy jazdu  k o ­
m isarza G dańska Mac D onnella.

Prajekty mśmrłerst^a pracy 
f opieki sp o te n e j

(Telefonem od n;i?'/ego kc.ro.spuruiorrta).
W arszaw a, 10 listopada. W  departam encie 

adm inistracy jnym  m inisterstw a p racy  z udzia­
łem delegatów  zain teresow anych m inisterstw  
odbyła się między m inisterialna konsu ltac ja  nad 
projektem  roj-orządzenia, nak ładającego  na  p ra­
codawców obow iązek zaw iadam iania państw o­
wego urzędu pracy o  każdym  r.ieobsadzonym , 
w olnym  lub nowo utw orzonym  m iejscu pracy.

. « e  j f i f i i e a n  s u
(Telefonem od naszego koreswomiema).

i  P o r t u i f f l l l

W arczana, 10 listopada. Z L izbony donoszą, 
że 8 bm. wr godzinach w ieczornych dało  się tu  
odczuć gw ałtow ne w s trz ę s ie n ie  ziemi. Zbu­
rzone zostało  całkowicie m iasteczko oawai T er­
ra  de Mągos, odlegle o ISO Mjn. od Lizbony.^

W  stoUcy w słrznśm enic w yw ołało olbrzymią 
panikę, m icszliańcy uciekli z m iasta  i obozo­
w ali pod golem  niebem. W  czasie paniki parę 
se t osób doznało uszkodzeń. W strząśuienio 
tnva,ło m cdhigo.

Potożfinic strajkowe w Austrji bez zmiany
S*®jasway wySśr U*. Scipla zmeew^iss? •— Ł«wWa g n z i  str.-ftileaa gencrainyt»

(Telegram własny „Nowej Reformy").
W iedeń,' 10 listopada. Godzina. 2 popol. W żliwią daprow adzenie do k en ca  zaczętego dzie- 

sytiraeji s tra jkow ej, ja k  i w ogóle w peło ien iu  la  sanacji. N iektóre p sina w y raża ją  przekona- 
A iaidujęcego się w stan ie  dym isji gabinetu , n ie ,n ie , że ks. S eife l zażąda od parłam eiitu  przy- 
nastąp ifa  żedna zm iana. N a ju tro  zawezwano j Jęcia ustaw y, wedle k tó re j robotn icy  i funkcjo- 
tełe.yra.ficznie wszy stk ich  członków  parlacien- inarjusze w  przedsiębiorstw ach państw ow ych 
tu  na  posiedzenie, celem dokonania w yboru no- zostaliby pozbawieni praw a strasku. 
w ego rządu . K om itet strajkOTYW^kolcjarzy od- j Z kó i lewńcowycłi vr odpowiedzi na to oświad- 
daje  do dyspozycji posłów  nadzw yczajne p o -jo za ją , żc zam iar przeprow adzenia podobnej u- 
cigga. | staw y av parboniencie spo tka  się z jak  najostrzej-

P am  je  ogólne przekonaziie, że ks. Scipsl zo- szą opozycją, a naw et z w ybuchem  stra jk u  ge- 
£tan;e w ybrany  ponownie kanclerzcni. Z kół neralnego.
ichrześcijańsko-społeczn. słychać jednak , że ks. * Ju trze jsze  posiedzenie parlam en tu  ograniczy

W  departam encie opieki tego m in isterstw a o- 
pracow ują obecnie p ro jek t u s ta i/y  opieki nad 
m acierzy listwę m, dzieckiem  i młodzieżą.

W  departam encie  ubezpieczenia społecznego 
prow adzone są  p race zawiązane z rew izją ko­
sztów adm inistracy jnych , lecznictw em  i ujedno 
stajn icniem  biurow ości K as chorych.

satm ma » m»m»vnmYarmi

e k o n o h i i c ż n y
— O obniżenie podatku giełdowego zabiegają 

w min. skarbu, jednak sprawa ta łączy się z za- 
inłcrzonem przez min. unormowaniem podatku od 
obrotu kapitału i za.pcavne też odrębnie załatwio­
na nie będzie.

— Polska mennica państwowa wybiła od d n ia1 
7 kwietnia br. 35 miljonów sztuk monet 5- i 2-! 
groszowych. Obecnie mennica liije dziennie 400.000 
sztuk monet 2-groszowych.

— - Budowę wielkich magazynów zbożowych w 
Gdańsku rozpoczyna związ.ek polskich synd. i 
•stow. roln.

BIJAŁ GIEŁDOWY -
K r a k o w s k a  g i e ł d a  p i c u i c ż n a

K r a k ó w ,  1 0  l i r to p a la .
U e l a r  . 
N , J o i* k  
L o n d y n

6 1 'V
5 'ł9 ‘/ł czei 

2 1 1 5 — 24-10

rr^r»srsEHZS!3i-"'T«Z5S^sew*r^i3rsas-^ xs?xsi "h- -"-      |I|B||

H ta itaa ie i z--tup:oio szcznti-i, 
£ a  pentizle, jnsszynlci do prania, 
Di. (To, farby i wszelkie artykuły 
doroowo gospodarcze -w firoiie Ber 
gera. plac Szczepański 9. leożliarfflitłsr salonowy, kanapki roz- 

kb-.dane, cUBRry sorzefaje
i prze rama stare 
K o p ern ik a  24.

meble. la o ic e r
1514

i i i ?  i i i
i vMtna zagraniczna poleca 
n a  tlojrodnycTi w a ia u k a c łi

B R O D E R
S ira a o p .i 6 . lth i

f ? t 3 s n s n y .  sa lo n y , roa t.-race  w tó 
fes? K^enoo k o ru je  n a p a n ie } , za­
k ład  ta p ic e rsk i św-. .Tana l ;b  14502

KujiHjciis
znane krajow e wyroby bawel 

nrane firmy

GZECZnłU»!3 U C C ^ l .O r e t

w  A N D R Y C H O W I E  

G p rz e d a i  h u r tu w n a !

P o s ia ła  składy 1 urtowno we 
wszystkich większych miastach 

w kraju. 1406

F O R T E P I A N Y  -  P I A N I N A  
*  jlF I S H A R M O N J
e  ' f} w wielkim wyborze poleca

z ,  m m M

Hot ł.iił■ SSO. ,w, Ano

r »Su._ ' € 2  ś w i n i e  1  k z y
każdej jsttnści 8 ł. zedała na targu w.wileńskim w konusie

,JU G O Ś U W IA “'J$ ^ & M 2 t’
ftibdeń, Sb IJa x. Telefon 1830, 2 4 8 5 , w nocy 6>756.

A d res d l i  te le g ra m ó w : ..T n jjoz lar » “ TYier,
T a ro i  n a  świnie: w to rek , doda tk o w e c z w a rte k . T a rg i  na. bydło: 
pon ied z ia łek , czw a rtek . N a  zyczon o w y .w la  s ię  do O derberiju  
zau fan y ch  kon«-oj«at6-e.- Na z a n y t . n ią ^ l is t -w n e  u d z ie lam y  do­
k ła d n y c h  i ‘-am iennych  w :a śa ień . N a ż ą d a n i ;  i  za d o sta rcze n ie m  
d u p lik a tó w  lis tó w  przew ozow ych u zic am y  a k ie d y ty w  w koronach  
a e s t r ,  lub  do iarac li. l  t ’4

tf,’

; § r*

P I i i '

śsiśEe hy&igalizne 
Wtfirze&aC sś§ fa!s#Hka!fia»5 13,5

O

FaSsreMa pgfiisiis i teiBsif Mim

2,ur.ych (za 1 9 0 ) ...................l'JG‘03—10^-25- i j j -33
H ie d e ń  (za 100.009)............... ...  7 J5
F r a g t .  (za 1 0 0 ) . . . . . . . . .  lb-69
P ary ż , (za 1 0 0 ) ....................... ...  . 27-50

Gaduła teowa M ii krakowŝ.3i
19 iistopadn  192A Transakcja w złotych

uzn 10 XI
Pol. Bank przem. I—VIli 0 31 Cd7
Bank Hipoteczny i—VIII — —

„ Ma'opolski . . . . — 040
Ziem. Bank krei, 1—IX — 0-14
Powsz, Bank kred, i—V — —
Bank zw. ap. zar. I—XI 6 4) -
Pol. Tow. handlowe J—V 0'J4 0-32-0-8 i
łmpes 1—V ................... — —
Pharina 1—III . . . . 0-70— 0'77 —
Polski Ulob 1—IV . . . — (KO
Żegluga Polska 1—lit . 0-17 0-17
Zieleniewski 1—IV . . . 9-40 9-40— 9-54
Cegielski I—IX . . . . 0-57-0-60 0-57-0-58
Trzebinia I—IV . . . . — ć -60-0-05
Pocisk 1 —U l ............... 1 15 i .
Parowozy 1 —HI . , . . 0 31
Actomotor I—11 . . . . — —
Gźrka I—H I............... ... 15'75 15-75—16- ci
wiersza 1—IV . . . . . 4 09 4-10-2 50 i
Tepege l—I V ............... 2 19 - 2-50 2-40 * 2 50 I
Polska Nafta 1—1U . . 0-52-0-33- 0-50—0-53 5
Pokazie 1 ....................... — ł— #
Pezet 1—IV . . . . . . — -

I S tru g  i .................................. 0.85 Ot O
j Nicmojowski 1 ............... C-52— 055

Tłuszcze Trzebinia I—11 — —
Azot . . . . . . . . . 0-35 023
Elekuow. Siersza I—IV 0-25 —
UmielOw i—I I ............... — —
K ra k u s  J—V I ............... 0-78 0*80—081
Chodorów 1—V . . . . 5-00 — 5-20 5*10 -B-25

1 Chybie . . . . . . . . 6-50—6% 5 b-50
| A. Piasecki 1-25 -  1

Kraków, 10 list mada.
Dzisiaj ponownie wyśrubowano kurs Aurychu 

na 100‘00, następna już transakcję zawarto po 
100-25 względnie TOO‘35, co mniej więcej odpowia­
da parytó :owi. Mamy,-więc tu do czynionia albo 
z celowcm irodbijanic-m kursu albo z ignorancją 
kupującego ftowizy no tak wysokim kursie. Jedno 
i drugie jest szkodliwe i karygodne.

Papiery dywidendowe naogół słabsze. Zaintere- 
R w anie też minimalne. Podobnie i na pogieidziu 
brak popytu podziałał zniżkowe. Płacono za J a ­
worzno dr l(j—15 'i5, hitTakt 0‘36, Lekcon.oiywy 
0‘13, H uta Krosno 1—ISO, Kółek roln. OT 1, Węt 
główki 0 03—0:02kś. *

Papiery dywidendowe w WarsZwT.vie
** i  d n ia  10  l i s t a p a i a  1024  r.

W złotyoh

S a n lł 5«Blntłli*avy 
Ik tn h  2av. S y . S u r .  , , . . ,
C t - h ś o l s k i  .

Trausik^jiS
ń'3!)

ch ro n ią  jamę ustną i 
z a k a ż e n ia

KISI

i l .-«COlVt»zy ,  ,  ,  .  ,

S ta r a c h o w ic e  . . .
Ą l e i e s i i e u s k i  . . . .

Ż y r a r d ó w  .............
H a b c ró w s c h  .  .  . . 
.YaSia P u K h u  . . A . 
N stiięytus . . . . . .
P h u d u ru w  , . . .
tCUCl  ................
i i a n k  P r z e a t  L w ó w

C62 ,
• • "
. . 2 22-2T 8-2-19 
. . 9-7i'—9 0 )
15T* • lł*7i - 1 180 

, . 5-00
0 1 
2-W 
6-25

.  . 170-1-8)

Wiedeń^ 10 listopada. Początkowe kursy papie­
rów polskich w tysią.cach koron: Bank hipotecz­
ny 8'6, Goleszów 620, Siersza górnicza 58, Silezia 
16, Fanto 224, Galicja 1335, Lumen 7%  Schód- 
ilica 230.

Zurych, 10 listopada. (PAT). Otwarcie giełdy. 
Berlin i ‘23.60, no-laiidja 207 3/8, Nowy Jork  
51t>'95, Londyn 23‘86 łL  Paryż 27‘18)-j, Sie-djoiap 
22’30, Praga 15‘50, -Budaneszt *0009, Bukareszt- 
2‘90, B atogrod \  47%, Sof ja T O S*, Warszawa 
10C, Wiedeń 0‘007?.)7, Bruksela 25. A kin-w
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I N F O R M A C J E  F f t Ź E B R S Ł O W E  I  H A N D L O W E
PADa TKI POSREDNiE DAJĄ NADWYŻKĘ WPŁY-

V 0 V, W c ągu 10 m:esijcy od stycznia do paź- 
dziern*ia b. r. wpływ z podatków  pośrednich  
doszedł do sumy prelim inowanej na cały rok.
Wpływy z monopolów przewyższały somy prelimi­
nowane na cały rok o 20 mil. zł. Nadwyżka wpły­
wów z podatków pośrtdnich i monopoli wyniesie 
praw.Io; oJobnie ponad sumę preliminowaną na cały 
r tk  100 mil. zł.

Z TA3G0W ŻYWNOŚCIOWYCH. Tendencja na 
zboże na t rovvincji m ocn a ,  z a r ó w n o  na p sz e n 'c ę ,  
jak i na żyto. P ła t o n o  za metr żyta w h u r c ie :  
22 -  23 zł, p szen icy  28— 29 zł. YV Warszawie 
tenóencja słabi. Zyto kongresowe spadło z 25"5 na 
24'5 i 23 zł, kresowe 22— 21 zł. Pszenica kre­
sowa, fran:e Waiszawa, 26— 27 zł, wielkopolskie 
'29— 30. Owies i jęczmień słabo przy znacznej po­
daży. Jęczmień browarny st . za ład .  2 6 —27 zł, na 
kaszę 23 — 2-1 zł. Owies 25, poznański prima 26'5. 
Gryka 24. Do Gdańska mało s ię  jej wysyła Teraz. 
Więks,.osci traruaLcyj na nie; ficjalnej giełdzie do­
konano n a  k r e d y t  krótkoterminowy, d o  3 tyg. dni. 
Gryka spadia w Gdańska z 5T  na 4 8 zł.

Natomijst wywóz nasion wzmaga się coraz bar­
dziej, ale tendencja nie jest bardzo mocna. Płacono 
za eksportową konicz\nę białą prima (w dolarach) 
60— 70 doi. za metr, czerwoną 35—45, mak nie­
bieski 17— 19, biały 19 — 20, koper 9 —10, kimel 
1 6 — 17, tvmotkę 10, seradelę 3.

Młyn akcyjny na Pradze oraz młyny poznańskie 
1 bydgoskie podniosły cenę fautówki o 10 groszy

na kg, a kaszy jęczmiennej o 5. W iiandla nka- 
sała się hambursira funtówka po 90 gr, gdy pol­
ska kosztnie 92. Mąki amerykańskiej był duży 
dowóz a przeto tendencja umiarkowana. Nelson 
i Ceder 60— 61 gr, Manitoba 62— 63, węgierska 
i rumuńska 60— 61, krajowa prima 5 5 —57, śred­
nia 50 — 52, gorsza 48 — 50. Żytnia 60 proc. 42, 
natomiast trudno o 50-procentową, za którą płacą 
przeto 45 — 46.

CEs^Y NA TARGACH DRZEWNYCH. Ceny za 
materjały drsewne proponowane przez importerów 
na angiłlskim targu, za pierwszy gatunek szwedz­
kiego mate-jału 7 od L  i  4— 5.0 do L 1 4 —10.0, 
U gatunek L 12.10 za 7” ; L 11.10 za 2x4. Prze­
ciętna cena drzewa w stanie okrągłym na francu­
skim rynku ustaliła się ua 200 franków za m3 
franco tartak. Ta cena wpłynio na podniesienie 
cen na materjały drzewne wogóle. Przemysłowcy 
drzewni of^rtnją budulec świerkowy po 310 f an. 
za 1 m3. Jednakże kapujących po takich cenach 
jest niewiele, a transakcje dokonywane są prze­
ważnie pomiędzy 285— 290 fr W Europie środ­
kowej budulec dostarczany jest regularnie i mimo 
podniesienia się funta angielskiego materjał sprze­
dają nie drożej 280— 290 fr. za metr sześć. Tarty 
materjał sosnowy miejscowego pochodzenia sprze­
dawano franco wagon załadownia z departamen­
tów Loire et Seine po 215— 220 fr. za doaisy 
i battensy oraz deski w dobrym gatunku. Deski 
służące do opakowania sprzedawano po 190— 200 
franków za metr sześć. Za materjały świerkowe,

niesortowane, średniej długości płacą na targn 
łotowskim od 14— 15 funtów przy 90— 95 proc. 
oczyszczonego z kory materjałn 2x4 Ł 15.10 za 
2x5 Ł 15, 2x6 Ł 15 5 cjf wschodnie wybrzeże 
Anglji. Ostatnio sprzedawano battensy za niesor­
towane materjały świerkowe, specjalnej długości, 
rozmiaru 2 ’/»x61/a i 7 piacono Ł 16 cif północno- 
wschodnie porty angielskie. Anglja zrobiła zamó­
wienie na dużą partję sleeprów. Cena jeszcze nie 
ustalona, w przybliżenia wyuiesie cif 93 szyi. za 
10x10 sortymen‘u 4 0 —30 — 30.

W  Bukareszcie ustaliły się następujące ceny: 
materjał budulcowy 16.75 — 18.00 lei za metr 
sseśeienny materjały stolarskie 20.00— 23.00 lei 
za metr sześć., krótkie 15.00— 16.00 lei za metr 
sześć., materjały tarte 12 00 lei za metr szjś

CENA CVQAR. Z powodu informacyj niektórych 
pism, iż polski monopol tytoniowy po objęciu fa­
bryki cygar w Bydgoszczy podwyższył ceny cygar 
o I C O D y r e k c j a  tnonopcln wyjaśnia, że cennik 
detajliczny sprzedaży wyrobów tytoniowych od dnia 
10 września pozostaje bez zmiany i jakichkolwiek- 
b-,dź z wy żak cen poszczególnych gatunków nie 
wprowadza. W  sprzedaży jedynie znalazły się nowe 
gatunki cygar, nieustępnjące jakością najlepszym 
faorykatom zagranicznym, sprzedawanym dotych­
czas nielegalnie po cenach bardzo wygórowanych. 
Ustalone dla tych nowych gatunków cygar ceny, 
zresztą w stosunku do cygar importowauych bardzo 
niskie, chronią palaczów cygar przed niesumiennym 
wyzyskiem nielegalnego handlu uokątnego.

JESZCZE Z TARG3W ŁÓDZKICH. Na targu
łódzkim brak towarów białych, jakkolwiek nio po­

woduje to zwyżki cen. Brak ten zresztą odczuwać 
się daje rokrocznie przed świętami Bożego Narodze­
nia. Zimowe towary bawełniane cieszą się dużym 
popytem Jest ich jednak po Idostatkiem, C2ego naj­
lepszym dowodom jest, że fabryki nie pracują pełny 
tydzień. Zakłady Szeiblerowskie n. p. pracują pięć 
dni w tygodnia mimo, że produkcja ich dla zimo­
wego sezonu jest cała sprzedana. Ale poza zamó­
wieniami, które się wykonuje, popytu większego 
niema, tak, że niema powodu uruchamiać szóstego 
dnia.

Eksport towarów zimowych zakładów Scheiblura, 
który w roku ubiegłym wynosił 2 5 0/0, znacznie 
większej produkcji niż obecnie, w roku bieżącym 
wynosi zaledwie wynosi 12%  o witde mniejsiej 
produkcji i skieruje się na nowe targi zbytu. Znaczna 
partja towarów została u. p. wysłana do Argen­
tyny.

UTEWS I PRZEMYSŁ DRZEWNY PRZEZYWA
C ĘŻKI KRYZYS. Ecsport drzew iglastych z Łotwy 
zupełnie ustał, a zapotrzebou auie wewnętrzne jest 
niewielkie. Wywozi się nieco drzewa liściastego, 
któte zużywana jest również w miejscowy cli fabry­
kach zapałek i fornirów. 3 0 0  firm  arzew nycn na 
Lifwie !e3t bez zajęcia. Większość tartaków w otrzy­
mała pracę. W Kownie z 14 tartaków pracuje 
tylko 8 i to zaledwie parę dni w tygoduiu.

KANAŁ GAŁACZ-GDAŃSK. Według wiadomości
z Bukaresztu Izba handlowa w Ga'aczu skierowała 
do króla memorjał w sprawie utw orzenia kanału 
WOtinagi) Gałitez— Gdańsk, który przyczyniłby cie 
do ożywienia ruchu w tym rumuńskim porcie. Po­
łączenie między Bałtykiem a Gałaczem odbywałoby

się przez Wisłę do ujścia Sanu, stąd przez San do 
D nitst u, dalej przez Prut i Duuaj do Gałaczu.

PRZVCZYNY ZAYŻKI FUKTA S Z Y L IN G A .
ak t ę  zdaje, na znaczną zwyżkę funta s,.terhug;i 

wpływają obecnie prz dowszystkiem momenty spe­
kulacyjne, chociaż Anglicy twierdzą, ze jedyną przy­
czyną jest zwycięstwo wyborcze konserw ntj stow. 
Niema bowiem obecnie żadnych przyczyn gospodar­
czych, usprawiedliwiających haussę funta, a raczej 
ptzeciwnie są momenty, któreby kszały spodziewać 
się zniżki kursa waluty angielskiej.

W  sezonie jesAnnym Lowiem największem jest 
w Angli za; otrzebowanie dolarów w związku z ko­
losalnym importem zboża ‘i bawełny z Ameryki, 
or iz Tz koniecznością opłacania należytości frachto­
wy h równocześnie zaś wewnątiz kra,u siła Lupna 
fu ta  się zmniejsza z powodu wzrostu d rź tzn y .

W  styczniu pł: cono za funt w Anglji 4,20 do­
lara, cd marca rozpoczyna się zwyżka ktdrt obecnie 
doszła da kursu 4 58 -doi za funt. sit.

O WPROWADZENIE MONOPOLU ZAPAŁCZA­
NEGO NA WĘGRZECH prowadzone są ptartraJc- 
•teicjo z grapą ameiylrońGko-.szwedz-ką, podoono 
tąsamą, k tóra  jwagiuie przejąć monopol zapałek 
u nas. Osiem fabryk węgierskich pokrywa w zu­
pełności zaipobrtzebowaircie wewnętrzne (około 400 
mil. pudelek roazmie). Podatek od zapałek przyno­
si skarbowi państwa około 200 mil. koron złotych 
nocznio. P rojekt wpatowadizeinia monopolu spotkał 
się z sduym sprzeciwem sfer zait-eresowa-nych.

Odpowiedzialny redaktor: 
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

o r m a t

W y m i e n i o n a  f i r m y  p o l e c a m y  C z y te ln i k o m *
p @  K r a k o w i e

\ m

& B A Ż U H Y  K ! D A N E Kartystyczne, gotow e oraz na za­
mówienie — W ytw órnia; Sław ­
kow ska 31), I piętro , Telef. 2043.

daw n, Z. MAJEW SKI 
ULICA K ARM ELICK A L. 13

P. M A U R L Z IO
R y n e k  g łó w n y  38

HALA L I C YT AC / J NA
B r a c k a  fi T u l.  2 4 0 S ;
ma do sprzedania  okazyjnie 6 

sypialń , fortepian i fu tra.

NA R A T Y !

B. F U R O  W IG Z
SŁAWKOWSKA 3 

(Hotel Saski).

Na sto ły  i m ehle
do  n a D jc i a  w  f i r m ie

Przemysł Linoleum 
i Cerat 

R y a n k  iO .

Heisni Smolarska
S zew sk a  9 T e le f. 4365 

Wyłączne zastępstwo firm;
B e c h s t e i n

B i i i t h n e r
B a s e m l o r / e i

i  Innych. 
jozjT f UTlI

zawodowy mechanik, stroiciel for­
tepianów, kier, Wvtw. fortepianów [ 
B. Gabryelska, ul. Stolarska L, ó. 

Telefon 3S9.

„AGRODYNAJSO1
in ż , T . K le c z e w s k i 

J a g i e l l o ń s k a  6 . T e  1 .3 5 6 6 .

ŻA RÓ W K I
przy  bery  do św iatła  e lek trycz­
nego i dzwonków elektrycznych 
sprzedaje na jtan ie j f-m a ,.LUX“ 
Plac D om inikański 2, T d  3335.

W IK TO R  B R O «O lV IG Z  
ulica Szczepańska L, I.

Magazyn b ław atny  oraz pierw ­
szorzędna pracow nia sukien i.ko- 

stjuinów  damskich.

D. S c h r e i b e r
u l ic a  F L O H JA Ń 3 K A  3 2  

-  MAGAZYN MÓC- —

W a r s z a w s k i  S k ł a d  
przi/Oorów fotograficz. 
Szew ska 2. Tel. 142S

FIG O L »JAHR«
id e a ln y  ś ro d e k  p rz e c z y s z c z a ­
jący  d la  d z ie c i  i  d o ro s ły c h . 

Główny skład;

Apteka Gralewskiego 
K ra k ó w  —  T e ł. 402

-— - TT-

IŁ
R y n e k  y l .  5.

H BskaM U  J a i t& M i i Ska l i s s s r  •- - nt" ro- - " - - ^ try-
ul. Szewska a 

T o w a r y  k o l o n j a l .  i  w i n a .

Najt*ńszo iródło zakupna!

FR. PA WŁOWSKI
S z e w s k a  2 7 .

Wódki, likiery, koniaki, wina, 
owoce, kawy, herbaty, kakao, 

konserwy i czekolady.

kalosze, śniegowce i t. p. 
S im o n  OSn*en5»tein, j u n i o r  

D i e t l a  4 5 .

B an k  M ałopo lsk i S. A.
Zakład główny w Krakowie, Rynek gł. 25 

zała tw ia  wszelkie czynności 
bankow e.

f f i f f i f t l f i is S w j
w e Lwowie
Filja w Krakowie

liiż. w łań Bie;u*r
K ranów , S zp ita ln a  18,Tei. 138 j
W anny żeliw ne, em aljow ane, 
um yw alnie fa jansow e, klozety 
wodociągowe, pieće łazienkow e 
i w szelkie m a te rja ły  do wodo­
ciągów, gazu , cen tra lnego  ogrze- i 

w ania.

1 Nadeszły oryg. paryskie mś­
ci cle jakoteż w szelkie przyb. 
m odniarskie oraz aksam ity  
i jedw abie. Ilnrfci D etali

W  4 E R Z E L
R y n ek  g ł. II, w  p o u w o rc u

(Dom Wenecki).

ćlfilłY  jtitM iN it IO  ( MODEL 12 
Wyłączny prz.:ds'awioiel na lŁzcczp. Po!, 
Meble biurowe pierwszorzędnej fabryki 
pabianickiej oraz wszystkie przybory 

biurowo 
Tow. przoniTsłowo-ljandlowe

3LCCK-BRLN J. A.
W WARSZAWIE

Oddz, w Krakowie, Bracka -.7. Tel. 2038.

Karmelicka L. 18
vi» a Yis kościoła 00. Karmelitów.

Parowa furbiamia i prs:;iia chemiczno ^ | « n A zagr. m a rk i,,Mignon*' j plusze, aksamity, jedwabie, ma­
p o  5 * 8 0  z ł-  I terjaly wełniane oraz płótna po- 

‘leca na dogodnych warunkach
Bok » ł .  1863 JUT-JUSZ NACHT, S M « | ,  G R Q 3 7 K A  6C,_

W iktor W anderer 
uL S z e w sk a  21

T el. 3520.

„ T Ę C Z A a
C e n tr a l a :1 iz a ra o w ie jsh a  72 

Telefon 1471

iiandżki
najw yższej 

gatunkow ej w arto śc i
m a rk i: 

K o iia r k a ,  G o le s z ó w ,  
( i ó r lo i  i S z c z a k o w a .

T eofil B e l u i e r
Sukiennice 20

Id. i U W eissberg ^  A
Starow iślna 10. — Tel 3058. j « J .  E M M E R  

foltca tawnież tuasiyuy Ja szytia. Kynck gt. n  (w podwórza). 
YrnCŁb

W E I S S M A N N  |
SZEWSKA 13.

» ('  l i  In 1' R  A  l j  X ,v .
uT. D u n a je w s k ie g o  1 

T c d e fo n  1460'

A D O L F  F A B E R  !
FLORIAŃSKA 6.

it#;c liaiTisliie waz konfekcje dziecięca

l E M E F I C Z
I SNA 

Rynek główny L. 11 
m  P]ac Szczepański L. 2

» F S P L A N A D A «
Karol Wołkowski 

ULICA PODWALE l |  1

D o m
i  h a n d lu  i  p r z e m y s łu

C e n tra la :  R y n e k  g ł.  59, A—B 
F il ja ;  R y n ek  g łó w n y  30, C—D 
1 T e lef. 4102, 3529

A U TO  - F A L 4 1 8  W. Rippera 
ul. Sm oleńsk 31, Telef. 107 

pom ieszczenia samochodów z 
w szelkiem i wygodami, benzyna 

i oliw a na miejscu.______

HERBATA

„ G  r a n d - I I o t e l "
u l. S ła w k o w sk a  5

„ T E A T R  A L M  A “
S z p ita l  ia  3 8 , T e l. 2 3 2 0

vis a v is  Teatru im. Słowackiego

STKFA.  ̂ KiLICKI 
Sław kow ska io Tel. 1261
Kompletne urządzenia w n ę trz . 
P a ro w a  fa b ry k a  m eb li s to la r ­

skich i tjp lcorsk ich .

S s c s e p a ®  i i ® $13SI
parow a fabryka mebli

K s ię g a rn ia  j, C z e rn e c k ie g o  u u _ s z p i t a l n a  l .  3 4 .

M . m f f i
R y n e k  g ł ó w n y  11

poleca książki szkolne, naukowe 
i beletrystyczne.

G e b e t h n e r  i W ol ff
R y n e k  g ł. 2 3

książki, nu ty , pisma krajow e 
i zagraniczne.

Główne binro kupna i sprzedaży 
realności, majątków ziemskich, 

,  ̂ r , A „ gospcdarskich, parcei iokali
ul. Mikołajska 32, tel. 4517 i 4520[handlowych, ikiepów i t. d.
Oddział m iejski Rynek głów ny 31 

Telef. 92 
zała tw ia  najkorzystn iej wszel- 

k ie czynności bankowe.

oraz biuro ogłoszeń i reklam y.

ZNAKOMITA HERBATA
z  „ w i  e z  a ‘;

^R Ż Ę D Z IB  DO NASYCIAl 
S i a r s k l  i  S ? n ,  K r a k ó w .

IN O  r NO V V OSG i‘ 
S ta ro w iś ln a  L. 

T e le fo n  2 3 4 5 .

K sięgarnia .J ol3ka
m apy, książki, a tlasy , nn ty  n» 
rozm aite inst.ri.mer.Di i o rk iestr i
S ław k o w sk a  3 (H olci S ask i)

Księgarnia fo.v. Szkoły Linimj
poleca bogato zaopatrzony dział 
beletrystyczy, sz to k i dla tea trów  

u l ic a ' am atorskich.
91, —

M A Ł Y  1 1 Y N E K  L .
TELEFON Nr 4136 

poleca:
urządzenia m ieszkań, dyw any 
perskie, kołdry, koce, łóżka mo­

siężne, niklow e, dekoracjo 
w nętrz , b rokaty  i t. p.

KraJców.Florjańska 28 

„ J 8 l 7 y “  Katiwico, Zielona 15 
L w i* ,  Syksfuska

W l a d .  N O W A K
Garbarska 26  

H u r t o w n i e  n ( ! e t a ) l t c i m l c !

W i t o l d  T h e o b a l d
dawniej Braeia TłieobaUlowie 
!'erfamj na nase. —  Sławkowska I.

„B E T O N "
Akcyjna Spółka budowlana 
ul. Mikołajska 32. tel.  4314 
wykouuje wszelkie roboty budowl.

DZIAŁ TOWAROWY
dustarcza wszystklo5 malerjatów 

udowlanych

P R Z Y B O R Y  
D O  P A L E N I A

D Y W A N Y

Grodzka 3 !)

Mmm EaaK Kredytowy
S . A. w e  L w o w ie . —  O ddział 
w  K ra k o w ie , R y n ek  g ł. 3 5 . . , ,  , ,  . ,  „  ,
(K rzyszto fom  Tel. Q18« i 1)21  T a | ( a ń s z ?  ź r< 5 ilła  dyw anów  

aJ.itwia n a j k o r z y s t n i e j  p e rsk ie- ty lko we frrmre
w szelk ie czy nuości banko we oraz L E W K O W I C Z  I J U R A N
przekazy na w szystk ie  m iejsco­

wości k ra ju  i zbgranidy .

Ziemski Bsnk Kredytowy
T . A. w e L w ow ie  —  O ddz iał 
w K ra k o w ie , F lo r ja n s k a  3 2
Załatwia wszelkie transakcje wza- 1? R

kres bankowości wohodiące. *7V
Sprzedaż fYupno walut, papierów Si ; ^ 0 - ^ i104,

wart adziela kredytów. Skład farb, m aterja łów  budów. 
------------ ------------------- ------ -------  benzyny, sm arów  i olei.

T. fciĘŻYK.̂ piT Szczepsnski a ^
m ylłi , soda, chlorek, sp iry tus, *  
benzyna, woak, te rpen tyna , w i( ,

s talow e, szczotki rożne. i K f J

m

otmcI - Hofol"
S ła w k o w s k a  5.

r e s t a u r a c j / T
m i e s z c z a ń s k a

F lo r ja ń sk a  19.

S T A R Y  T E A T R
u l. J a g ie l lo ń s k a  1 

F i l ja :  „H o te l F ra n c u sk i* , 
u l. P i ja r s k a  13,

J. Walenia
P ieczecie kaitceuTuowe, 
m o n o g ra m y  t  h e rb y  

S ła w k o w sk a  3  
(I lo te l S aski).

! ł & T Y ! I i  SYNL)\ KAT
KOSZYKARSKT S. A.
SsczeDańska 1, tel. 1493.m

Ż U R N A L E
polskie, francuskie, angiel- 
skie^ i  niem ieckie, na jesień 

i  zimę 1924/25 r ., oraz

KR8JE OPTOWE
sprzedaje  najtan iej 

„ R  U C H “
Kraków, ul. Szczepańska L  9 

Telefon 369.
Dla P. T. K sięgarzy  i Od- 
sprzedaw ców  komis i rab a t t

ćyyyri a  y: jg-

U S Z O Z K L N H E M IA  
skórkow e, fibrowe i gum ow e

« .  SP 1R A
Zw ierzyniecka 23. Telefon 4394.

4VoUa g o r z k a
„ i l J M L J B J R

wyrobn fabryki
K. K z ąca  i C h m u rsk .
u l i c a  ś w .  G e r t r u d y  L .  4 

Najlepszy środelt przecrysztzający!
Do nabycia \r apfckach, urożisrjatli i t  p

WOUKI i WINA

Federtii/icZ i Paliipy,
P o d w a l e  G. T e ł .  12 3  |

wytw . w in m usuj, i h u rt handel 
w in, w ina m szalne z  wł. winnic.

H e n r y k  E l a t t
(INA I S z fe rT a k a  18.

— i m m  KRAWCÓW

HnrtoTrnj skhd towarów galantcrjjnych, 
opinki, grzebienie, tow. stalowo. Sporni- j 
nośe: cygaroinki, fajki, zapalniczki, «a-. 
mienie do zap. i t. p. Jasób l Jórcfl 

Wiesenfeld, Krakowska 13.
Fabryka najprzednlefazyo;! 

Hkiarów

re3tauric]j,r^on6i;Ol“
Telef. 405 

nrełvl»..it*łfe4, Iiand. 
iielik, Potrawy eiepłe. Mcm z* dapgł 1’40.

Hotel „Polonia"
B a s z t o w a  25

T iL ( ’ A !. . . . .  - li i J W r J i S  L U C A S  -
J .  &  F. m i tm  s i

C o g n a c  |  g

|  tkiidgz-YGiis Dli przejsłunycli!
PytelE. Dobrzyńska obecnie B.

Rok .założenia 1878 
Plac W W. Świętych U). ‘I 1. 3328 1

w .szttdzle d o  n a b y c ia .  |

W .  C A t ‘K.
mag. tow. n odnych męski-;h 

i damskie h
Siatkow ska 8 -  (C«IJ S n brra  ) ,

F.ot 2a). 15̂ 5 
r Ż ą d a ć  \ v . / ł ;  l -,ie I ;

P H Z Y f'10?SV 
G I M N A 3 T Y  C Z W E j

WIKTOR WANDERER
SZEWSKA %. -  TEL. 3520.

w szelk iego  ro d za ju  
co n ab y c ia  w  tirm io

H . B a ł a b u s a y ń s k a  
& F . W ojas  
u l .  S z e w s k a  10 .

w f i n r a i A R f ó
u l. S tarow iślna 6

poleca najpiękniejszą bit-liznę, 
pyjy%my i obawie. Tar»l_ nńe îąo!
F A B R Y K A  B J L L IZ N Y  

I TRYKOTAŻY
K r a k ó w  -  P o d g ó r z e
 D ą b r o w s k a  1 5 .

B row ar O kocim
r e p r e z e n t a c ja :

ul. J a n a  5. Tel. 195.

Krakowska falryka opłatków 
amlrutów i wafli 

u L  K r u k  Ja d v 7 łg l  2 0 .

*  1  Shdrne’.Ms!!ii i<Blaki3w!Q sł lisbleuk
m i m n

Najnowsaa kapelusza da nskie 
i p i^ybory m edniarakie

G R O D Z K A  I I
wejście w  bramie 

Doenstanićó nadrliodzą nowości z Pa­
ryża. i Wiednia. Tonrio kapelusze, je­
dwabie, sksannty, wstążki, woalki i t. d. 
Sprzedaż ha rtow na  i częściowa.

R. ALEKSANDROWICZ
Hasztowa 11. —  Tel. 311 i 406-1.
Magazyn przyborów biurowych.

PIERWSZORZĘDNY 8KUU FUTER

A .  l a i  K l ł lS . . !
«  CIBMKA L- H-'°- H O T E L  S A S K I

Magazyn galanteryjny, 
skład bielizny, obuwia 
kapeluszy, płaszczy, ^  
przyborów do
podróż,

V Sławkowska 3
Telefon Nr 516

St. K ierzek
kuśnierz 

u l .  św . A n n y  L . 4 .

Sławkowska 3. Tel.

ruirn firniyK.iR.hoor
uznane z a  najlepsze, ( 

na jtrw a lsze  i na jtańsze 
Kr»tów, Grodzka 13. Telefon 17
P ra co w n ia  i sk ła d  fu te r

T. S IE R P IŃ S K I
jL Florjańska 32. Telefon 3564

U rządzenia kuchenne, domowo 
i różne nowości

A. S A T T L ^ R
GERTRUDY 24 , TEL. 4162.

KAROL ORLECKf
m a l a r z  dekordcym y,
pokojowy i kuścielny, -eiMnqo eiumoobjj — 
orazpokostniczo lakierniczyl j3|^ tt0p Sts jęj 'G BZSBU101
Łobzow ska 15 , tel. 1520 M a O I Z A  J 3 Z 0 P

Oryg. obuwie angjelskie z gu- 
mowernł podeszwami polecaf- ma

L eserkiew liZ  i Ska
Rynek 11. pi. Szczepański 2.

K  C Z A P L IŃ S K I
SZEW SKA 2.

Kichał Slmwj, Sławkowska Zł
przybory szkolne i kancelaryjne, 
w yroby skórkow e i metalowe, 

ka ity  do gry, szachy i  t  d.

U f r a m e a t y .
zeszytyi gnmv, przybory kancelaryjni) 

A . Z £ M » K 2 V C K I  
U L . F L O R J A Ń S K A  9

P R Z Y B O R Y  
S Z E W S K I E

oraz wszelkiego rodzaju  skóry 
tak  k rajow e jaisoteż z agran iczne
Sz ym o n  G ib e k

ś w .  K r z y ż a  7 .

FABRYKA SKOH
W  R Y B N IK U

B R A C IA  Ż U R E K
HDRTOWKY SŁ łA D  

UL. S T A R O W IŚ L N A  L  10

K up jic io
znane krajowe wyroby 

bawełniane firmy

Bela CZEGIDWIGZKA
'a A Ń D E Y C H C W I E
1! Sprzedaż liurtowna !! 
Posiada składy riartow- 
nu we w s z y s t k i c h  więk­
szych miastacli w kraju.

ul. Mikcłalska 13, telef. 3037 
—  25°/o n iłe j cen ika . —
Tamże do cabj^ia i n m a l c ,  
formy, podręczniki i t. p. oraz 

nauka Krojów.
Zakład k raw ieck i dam ski 

1 mi^ki
1 .  I C y t n & S ?

n l l c a  S z c z e p a ń s k a  L . I Ł

A .  M A L A R Z
Grodzka 69, H. p. 

MAGAZYN SUKIEN MĘSKICH 
Ulgi w  spłacie n i______

Z
. J L

Bcrska 8H 9 M 2I55

Zakład krawiecki męsfeli rlamsKi 
JT. G A J D A

Dębniki Rynek 9
Se.idae wykonanie atrojów męskich 
z materiałów włainyrh i doetarczonych 

po cenieh konkorencyjDych

a .  B L i i ! f i E \ F E L 3 ) ; i ^  w m j  H3fH18ł'CKa 39.
Pawia 12. Teł. 59

dostarcza hnrt. i detail węgiel z piorw 
Biorrędnyeh kopalu górnośląskich i kraj.

* I A W ft O W 9 K I ‘
ul. Kapuoyńska 3, Telefon 3203

poleca węgiel i koka 
górnośląski z  kopalni „Królcl 
dąbrow ski „ „ „Kazimierz1*
krakow ski „Jiinina** i „Krystyna" 

górnośląski koks Knurów 
.w raz 7. dostaw ą do piwnic 
po cen a m i, konkurencyjnych. 

Dogodne warunki zapłaty.

Z A K Ł A D
P O J A Z D Ó W

■ s p K f f i w i o a
I SKA

RYNEK GŁÓWNY U. 
PL. EZdZEPAŃSKi I .

Gtiwne składy węgia i arzewa 
3ra Fr. Jelonka i  Sp.

P a w i a  5 .  T e ł .  1 7 ^ .
Z ast. w ęgla jaw orznickiego.

Ja n  Kw iatkowski
Zw ierzyniecka 19. Tel, 79 albo 1203
iiailepsłe g. t. wep i drzew;

w ynajm uje  na słaby, wycieczki 
i do dworca kolejowego

T. ŻEGL3K0WS1H
K arm elicka 45. Tel. 69,

jak  również inkrustacje. broruy 
i szkła weneckie poleca

M. J A K U B O W S K I
S u k ien n ice  26-27

P O L S K I TA EG
Składy w ęgla górnośląsk., k ra j,,  
b rykietów  i drzew a przy u li cy  
Pawiej. Biura P o d w a l e  7, tel. 1504.

IM.PLESZOWSKI
MAŁY RYNEK L. 2 

T E L E F O N  4136.

m ęskie i dam skie oraz obuwie

L  HOCHSTIM
ULiCA FLORJAŃSKA L. 5.

FIRANKI
Największy wybór wszelkiego; 
•'odzato firanek, ettm in, portjer,) 

Emftów i fc p pcleca |
l i p s c h C t z  i w e i t z

N a j n o w s z e  m o d e l a  
i p r z y b o r y  m o d n i a r s k i e  

poleca

JADWibA GWES
POSELSKA 20 

fflE” Ceny przystępie. "588

Tomasz E nobel
D łu g a  27

S a f a l e s S i i
i m asam i?
n o r j a n s ł ł s  9 1 ,  T e l  S C 2,

R E I M  S .  A,
R v n e k  3 7

p o leca

M a d o l J  X m m k  
A.LLAjL - .OSSflftT i G r o d z k a  4 4 .

Zakład dla lotajrafji i portretów 
„ S Z T U K A “

Starowiślna 22, vis ó vis Kina MowoSci

Z e g a r e k  n a  c a l e  ż y c i c
do nabycia u 

H, Bojarakl0QO, Florjańska 4

Łopaty stalowe
Kres S. A. Biała (adBiebto!

P O D K O W Y
KOtowo i półfabrykaty

L itilk f f iM S iP iti
Flo rjańska  2 Telefon 309

•Z Bł]sn«ł-«OfJ 
^ 3 3 3 * JlA-.inajf

*T»4ep i BiUA^ołjnjj — ‘a  ę  i 
©żoiuję# *9i5|oii©pn̂ 9 *9ięgołnû a 

jg g n z o  gpngzgA zbjo

W . B A Z E S
R y n e k  g t  B5. T e ł. 4582. 

N ow y d z ia ł:  lu s tr a .

wykonuje a rt. wszelkie roboty. K re s  S , A. B ia ła  (ad Bielsko) 
^  zakres fo tog rafji w chodzące1- -  - - -----------
oraz zdjęcia do le g ity ra u y j 
i paszportów  n a  ż ą d a n i e  

w  5  n i i n u t a c b .
S 0 “  Ceny bardzo  przystępne?

Główny skład owoców południowych

B . ł i T ? ? i
Szewska 15. —  Telefon 1565

NAJWIĘKSZY WYBÓR
różnych czapek: 

oficerskich, urzędniczych 
akadem ickich — poleca

J. KASESNIK
Florjofaka 20 TtiL 1339

S Z I  I F I E R N I E  
B R Z Y T E W

J. KyszKowski, Dirtiotóa 4S s z l i  a ,  l u s t r a  b a » - y  i
B n y rw . angielski. s i tu U » ia w . | T ,  IDZIKOWSKI 
zwykle dobre od * do 8 zt. Cłami- , n o m
t u r : pasek, pendzel i b rzy tw a o zł. i fłL 8\v. J a n a  li. oO.

,CONCORDIA"
JANA WOLNEGO

51 i c  S zcrepań ik i 2 . 'ie lrfon  331 j
ediny rukład, posiatdająer wła- i 

| sną fabryk* trumien. Urządza j 
pogizeby od najFkTfmniejsiyi-U f 

do najt-OjfakM/rh.

C i d o a k a m ]  D r u k a r n i  L i t e r a c k i e ]  n  K r a k o w i e ,  u l i c a  J a g i e l l o ń s k a  L  10? H drukarai L) S*


